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\<MviecitMki'
Środa, Í8. X. 61 r.

ROK X V III Nr 246 (5359)

X X II Zjazd KPZR  
kontynuuje obrady

Główny punki
porzqdku dziennego

-  referat H.S. GHRUSZCZOWA 
D NOWYM PROGRAMIE PARTII
Po odwołaniu

konferencji

londyńskiej

„Rozmawiajmy
bez
de Gaulle’a“

LONDYN PAP. Ko­
mentatorzy prasy angiel 
skiej widzą w niedoj- 
ściu do skutku konfe­
rencji londyńskiej prze­
jaw poważnych i głę­
bokich rozbieżności w 
obozie zachodnim, które 
mogą spowodować w 
przyszłości wiele kłopo­
tów. W korespondencji 
z Waszyngtonu „Times” 
zdecydowanie wyraża 
tę opinię stwierdzając: 
„Jasne jest teraz, że po­
dział między sojusznika 
m i zachodnimi jest bar­
dziej zasadniczy niż po­
czątkowo przypuszcza­
no. Należy obecnie przy 
jąć, że Francja i  NRF 
sprzeciwiają się zdecy­
dowanie rokowaniom ta 
kim, jakie uważane są 
za możliwe w  Waszyng­
tonie i Londynie, czyli 
właściwie wszelkim roz 
mowom”.

„Daily Worker”  wska­
zuje, że „rządy W. Bry­
tanii i  USA powinny o- 
świadczyć de Gaulle’o- 
wi, że jeśli będzie nadal 
utrudniał rokowania to 
rozmowy rozpoczną się 
bez niego”

PROCES
przywódców

MOSKWA PAP. Dziś o godz. 10 (czasu . DZISIEJSZA PRASA
moskiewskiego) X X II  Zjazd Komunistycz ś w ia t o w a  wybija
nei Partii Związku Radzieckiego wznowił — ------------- : ~
obrady. Przewodniczy członek Prezydium czo °  wczora:|SZ.———  
i sekretarz KC KPZR N. Susłow. wiedź Chruszczowa, że

TRAKTATU POKOJO-
N O W T JO R K PAP.

Í S S  WEGO Z NIEMCAMI,
K P ZR  n ie m a l zupe łn ie  w y  _  _ » e - u A n  W Y K A
p a r ty  z b iu le tyn ó w  agenc ji O  I I - L  / . A t . i u u  "

przedpołudniowym refe­
rat o projekcie progra­
mu KPZR wygłasza I 
sekretarz KC KPZR N i­
kita Chruszczów.

»  *  i  p a r ty
am e ryka ń sk ich  inn e m ię- 

M O SK W A P A P . Z jazd  Jest dzynarodow e w iadem oAcl 
n a jw ię kszym  w yda rze n ie m  prasow e, zarów no U P I, ja k  
obecnej c h w ili w  ZSRR. i  A P  na d a ły  obszerne s tre  R O K O W A Ń .
W szystkie dzis ie jsze dz ie ń- szczenię re fe ra tu  spraw o?- -----------------------
n ik i  u ka za ły  się w  zw ię k - dawczego, w ygłoszonego 
.zo ne j ob ję tośc i. P™ez Chruszczowa. Co kw a

m « « iw
d u ie  fo to g ra fie  P ^ e w ^ iu m  w to re k  speCj alne kom u n ika  
zjazdu, p o r tre ty  dw óch re - przeb iegu Z jazdu,
fe re n tó w  pie rw szego d n ia  *  *  °
ob rad : N. C h ruszczo w i i
A . G o rk in a . Prasa po da je  w szys tk ie  agencje i  rad io  
nazw iska osób, w y b ra n ych  sta c je  am e ryka ńsk ie  cyfcu* 
do w ład z  X X H  Z jazd u , ją  ustępy ze spraw ozdania 
zna jd u je m y  tu  rów n ie ż  KC KP ZR  głoszące, że 
spraw ozdan ia  z  pie rw szego ZSRR bie rze  gó rę  we współ 
d n ia  obrad, ząw o dn ic tw ie  z  k a p ita liz ­

m em  oraz, że Stany ZJed 
D z ie n n ik i radz ieck ie  m l-  noczone u t ra c i ły  absolutne 

m o zwiększonej! ob ję tośc i p ie rw szeństw o w  dziedzl- 
(od 10 do 12 s tron ) u ka za ły  n ie  p ro d u k c ji kap ita lis ty cz - 
się w  bardzo wczesnych go n e j i  w  hand lu,

PODPISANIA

CHĘC PODJĘCIA

Święto

A. Rapacki
z  w izy tą  
u m inistra
Dantasa

RIO DE JANEIRO 
PAP. Minister spraw za 
granicznych PRL Adam 
Rapacki złożył w ponie­
działek wizyty pełniące 
mu obowiązki guberna­
tora stanu Guanabara, 
Lopo Celhio oraz m ini­
strowi spraw zagranicz­
nych Brazylii, Dantáso-

i. ,
Dziennik „Core-io* da- 

Manha”  w artykule 
wstępnym poświęconym 
wizycie ministra Rapac­
kiego stwierdza, iż całko 
wicie zrozumiałym jest, 
iż Polska odległa o 50 
km od Berlina jest szcze 
golnie zainteresowana w 
demilitaryzacj i Niemiec.

rebelii Kurdów
LONDYN PAP. We­

dług doniesień korespon 
denta Reutera, przed są 
dem wojskowym w 
Bagdadzie rozpoczął się 
proces 25 osób, oskarżo­
nych o kierowanie nie­
udaną rebelią Kurdów 
w północnym Iraku. 
Losv przywódcy rebelii 
A l Barzanł sn rie  znane. 
Prasa lokalna utrzymu­
je, że »dolał się on schro 
pić w trudno dostęp-

$ a ó ia ń  £ . . .  u / io ô n a

SZCZECIŃSCY PRACOW ­
N IC Y  ŁĄ C ZN O Ś C I obcho­
dzą dz iś  sw o je  św ię to  — 
„D Z IE Ń  ŁĄC ZN OŚC IOW ­
CA” . O kręg nasz p o  16 la ­
ta ch  p ra c y  m a n ie m a łe  o- 
s iągn ięc ia . W  c h w il i  u tw o  
rżen ia  d y re k c ji  w  okręgu 
szczecińskim  b y ło  czynnych 
ty lk o  oko ło  100 p laców ek 
p o cz to w ych  — obecn ie  licz  
ba iota w yn o s i 478. M oder­
n iza c ja  sprzę tu te le techm cz 
nego i  s ta ły  w zrost usług 
zapew nia m ieszkańcom  na 
szego w o je w ó dz tw a  facho 
w ą 1 szybką obsługę. Do 
n ie w ą tp liw ych  sukcesów 
na leży rów n ie ż  za liczyć  4,5 
m in . zysku ja k i  szczeciński 
ok rę g  osiągnął po raz  p ie r­
w szy  w  "  ~ x’r I  pó łroczu 1 

»».ii .D nia IZ  o k a z ji „D n ia 1 Łączno­
ściow ca”  odbędą 
Szczecinie i  m iastach po­
w ia to w ych  akadem ie, n i 
k tó ry c h  zasłużonym  praco­
w n iko m  w ręczone zostaną 
prem ie  za w ys ługę, na k tó  
re  łączn ie  przeznaczono 3,7 
m in  z ł,

W  „D n iu  Łącznościowca”  
sk ład am y szczecińskim  po­
cztowcom  najserdecznie jsze 
życzen ia. (hs)

Wojska
amerykańskie
przybyw a ją
do Europy

P A R Y * , PAP. Ponad l.M ft 
żo łn ie rzy  am e ryka ńsk ich  
p rz y b y ło  do po rtu  fra n c u ­
skiego fh e rb o u rg a . Jest to  
dalsza część pos iłków  
sy łan yeh przez USA 
„w zm o cn ien ia  a rm ii am ery 
k a ń sk ie j w  Eu rop ie  zachód 
n ie j” .

W MOSKWIE rozpo­
częły się obrady . X X II, 
Zjazdu KPZR. Na zdję­
ciu Prezydium Zjazdu.

SKRÓT REFERATU 
sprawozdawczego KC 
KPZR wygłoszonego 
pierwszego dnia obrad 
przez N. Chruszczowa | 
zamieszczamy na str. 3.'

Uroczysta m asów ka w  ZPS

Szczecińscy portowcy
wysłali depeszę gratulacyjną 
do Prezydium XXII Zjazdu KPZR

PRZEDSTAWICIELE 
brygad przeładunko­
wych portu szczeciń­
skiego, kierownictwo 1 
pracownicy administra­
cyjni ZPS zebrali się 
wczoraj na uroczystej 
masówce zorganizowa­
nej z okazji X X II 
Zjazdu KPZR.

„Dla całego świata 
ogromne znaczenie b<? 
dzie miało to, co Zjazd 
KPZR powie na temat 
najbardziej interesują 
cy teraz ludzkość — 
na temat pokoju i  woj 
n y •'

P o rto w cy  p o s ta n o w ili r ó ­
w n ie ż  w ys łać  do  P rezy ­
d iu m  X X I I  Z jazd u  KPZR 
i  to w . N.S. Chruszczowa 
— honorow ego O bywate la 
Szczecina — depeszę z po 
zd ro w ie n ia m l, _w k tó re j 
c zy ta m y  m .in .:

Q  Od 2 do 10 palców 
0  Od 100 do 1000 uderzeń

150000 maszyn 
do pisania

s tu k a  już
w naszych biurach

NA STOLIKACH !  p o m « !  «'
h iu r i r n r h  w  n a s w c h  używ a nych  p rz y  p isa n iu  biurkach w  naszych w aha sję  ocj, .s dw ó ch  do
urzędach, kantorach I sześciu, 
innych miejscach pra T a k i sposób p isan ia  jes t 
rv umvsłowei stoi o- bardzo n ieekonom iczny, cy umysłowej siui o m ęczący w z ro k  -i ne rw ow o 
becnie około stu tłięc w ycze rpu jący  p ra cow n ika , 
dziesięciu tysięcy ma P rzec iw ień stw em  te go  spo 

»»,. sobu p isan ia  je s t m etoda szyn do pisania. Po- bezw zrokaw a, p rz y  k tó re j 
Sługuje się nimi prze- m aszyn istka p a trz y  ty lk o  
szło trzysta tysięcy na m an uskryp t, podczas
m it s r v n i f i te k  (  m a s z r -  gd^  ^  PaIce uderza ją wm a s z y n is te k  ( „m a s z y  k law isze ><na ślepo-.. W a.
nlstow ), referen- ru n k ie m  po s ług iw a n ia  6ię 
tek(-ów) I  sekretarek, tą  m etodą je s t „p rzyd z ie -
czyli m»l'J wifleej »
szósty pracownik u - części k la w ia tu ry ,  ścisłe 
mysłowy załatwia ko- przestrzeganie tego podzia- 
respondencie Pl™cm ^
maszynowym. s ięcy  p rz y  dw óch godzi-
_ nach p isa n ia  dzienn ie) i
Jednak; ja k s tw ie r d z a ją  um ieszczenie m an uskryp tu  

badania Z ak ła du  O rga n i- na -wysokości w zro ku  na 
* a c jl J  T e c h n ik i ^ fa c y  m a łym  p u lp ic ie  - um ocow a-
S uS . 1 ’ p! ^ ' X ‘S ; - *
w ła śc iw y  system m aszyno
p isa n ia , po leg a ją cy  na m e Opanow anie t; ś lepej”  me. 
łod z ie  bezw arokow ej dz ie - to d y  p isan ia  p rzyn os i du- 
s ięciopa lcow ej. P rzy tłacza - że ko rzyśc i piszącem u 1 in  
ją ca  w iększość m aszyn is- s ty tu c ji.  J a k  ob liczono, po 
te k  itp .  pisze am a to rsk im  s ług u ją cy  się ty m  sposo- 
sposobem „w z ro k o w y m ” ; bem  uzysku ją  szybkość od 
W yg ląda to  ta k , że oczy 300 do 500 znaków  na m i-

1 prze oy w
M f i f t i a i i L .

.. . ______  ... . m a n u sk ryp tu  na k ia -  t ry czn e j na w e t do 1000 zna
n ie j F ra n c ji w m ie jscow o- w ia tu rę  m aszyny, stąd na  k ów ), podczas gdy „w z ro
ści C hau mon t-. W bazie te j w krę con y pa p ie r, z po - k o w c y "  muszą się zadowo-
p r  ze byw ać bedzię i ę i - ! w ro te m  na klaw isze, zpów  jW .llę śC la  lOlfelóO. znaków .

tels® i  .ttfis

itMy dokerzy, techni 
cy i  inżynierowie o- 
raz pracownicy Portu 
Szczecin, z * okazji o- 
twarcia obrad histo-i 
rycznego X X II Zjazdu 
KPZR, przesyłamy 
Wam serdeczne gratu~ 
lacje, braterskie prole 
taHackie pozdrowienia 
oraz wyrazy głębokie 
go szacunku(dm )

W Bonn n ie  mają

yątpliwości

Adenąuer
zostanie
p o n o w n ie
kanclerzem

BONN PAP. We wto­
rek wyborem nowego 
przewodniczącego, oraz 
jego zastępców zachód- 
nioniemiecki Bundestag 
rozpoczął swoją nęrwą* 
czwartą od czasu istnie­
nia NRFj kadencję.' No-4 
wym przewodniczącym: 
Bundestagu został po­
nownie wybrany deputcł 
wany CDU dr Gersten- 
maierł jego zastępcami 
zaś dr Jaeger z ramie­
nia CSUj profesor 
Schmid i  deputowany; 
Schoettle z ramienia: 
SPD i  dr Thomas Dehler 
z ramienia FDP.

Pierwszym aktem dztó 
łalności nowego parla-t 
mentu będzie wybór no­
wego szefa rządu, któ4 
rym — co nie ulega tu­
taj wątpliwości — zosta! 
nie ponownie dr Konrad 
Adenąuer.

NRF buduje
sam o lo ty
b o jo w e

B E R L IN  PA P. W  pra s l«
zach od n io n iem icck ie j ł  za* 
cho d n io b e rliń sk ie j u ka za ły  
się zd jęc ia  odrzutow ego sa­
m o lo tu  bojowego ze *UH 
w ró żbn ym  czarn ym  k rz y ­
żem. W  o tw a r te j ka b in ie  
sam o lo tu  szeroko uśm iech­
n ię ty  m in is te r  o b ron y  N R F  
Strauss. Tego „h is to ryczn e ­
go”  zd jęc ia  do konano *  o k *  
z j i  p rzekazan ia  bo ńsk łe j 
L u ftw a ffe  p ie rw szych  sam e 
lo tó w  bo jow ych , zbudow a­
n ych  po  w o jn ie  na te re n ie  
N iem iec zachodnich . Są to 3 
sam olot m y ś liw s k i 1 za ra ­
zem w yw ia do w czy  „ F ia t  
G-91” , 1 m yś liw ie c  ty p u  
„Lo ckheed F-104” .

Sam oloty te  budow ane są 
w  zakładach D orn ie ra , H e la  
k ia  i  Mess er sch m itta , . —‘

ę£LJ I s W H  J X v m m æ l C y
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UKŁADY HANDLOWE 
Z KRAJAMI 
SOCJALISTYCZNYMI

*  K IO  I>E JA N Ę IR O ; PA P. 
U k ła d y  h a nd low e , ja k ie  B rązy  
ha  z a w a rła  z k ilk o m a  k ra ja m i 
■socja listycznym i w  okre s ie  k a ­
d e n c ji by łego p re zyde n ta  Bca- 
z y j i i  Quadrosa, przedłożone eo 
s ia ły  p rze z  obecnego prezyden­
ta  G o u la rta  p a r la m e n to w i b ra ­
z y li js k ie m u  do za tw ie rd z “ n ia . 
B ra z y lia  zaw a rła  u k ła d y  h a n - 
<Qo\ve z Po lską, A lb a n ią , B u ł­
ga rią , C zechosłowacją! N R D  1 
R um un ią .

W  sp ra w o zda n iu  przedłożo­
n y m  K o ng re sow i N a rodow em u, 
k tó re  zaleca p a rla m e n to w i za­
ap rob ow an ie  za w a rtych  u k ła ­
dó w  h a nd low ych , p re zyde n t 
G o u la r t ośw iadcza; że k ra je , 
k tó re  obecn ie  prow adzą han- 
dp i z  B ra z y lią  ir ie  b y ły b y  w  
S tan ia zaku p ić  ca łe j m asy tr a ­
d y c y jn y c h  to w a ró w  e ksp o rto ­
w y c h  k ra ju .

ZAWIESZENIE 
POROZUMIENIA 
O PRZERWANIU 
OGNIA W KATANDZE

•  LONDYN,- P A P ; A g en c ja
R eutera donos i z E lls a b e th v il-  
lę , że szef m is j i  O N Z w  K a ta n  
dze O ’B r ie n  z ło ż y ł ośw iadcze­
n ie , iż  po rozu m ie n ie  zaw a rte  
z C zom bem  w  s p ra w ie  p rz e r­
w a n ia  pgmia pozostaje w  za­
w ieszen iu ; Czom be bow iem  n ie  
p rze ka za ł w  u m ó w io n ym  te r ­
m in ie  w ład zom  O N Z  182 żoł­
n ie rz y  ir la n d z k ic h , co  b y ło  
je d n y m  z w a ru n k ó w  p o ro ż u -' 
m ie n ia .

JESZCZE O ŚMIERCI ■ 
HAMMARSKJOELDA .

N O W Y JO R K , P A P . W ed łu g  , 
in fo rm a c ji ty g o d n ik a  j;N ew s 
W eek”  p rze ds ta w ic ie le  N a ro ­
dó w  Z jednoczonych prow adzą - 1 
ęy  ś led ztw o w  sp ra w ie  o k o lic z i 
noś c i ka tas tro fy ,! w  k tó re j  zg i . 
ną ł H am m a rsk jo e ld  zd o b y li do  
w o d y , że sam ó lo i zosta ł ps trzę  ! 
lany»-''  ■ ■

„MOSTY** ,
ZA WYCOFANIEM 
VVOTSK ZACHODU [,
Z NRF . &

•  LO N D Y N , P A P . W  d yżku - ,
S jl nad p o lity k ą  zagran iczną w  
b r y ty js k ie j Izb ie  G m in  g ło s ’ 
z a b ra ł rów n ie ż m arsza łek M o n t
?om e ry . P rzestrzeg ł om  te  u -  

y c ie  przez Zach ód  s i ły  w  re - 
jb n ie  B e rlin a  zachodniego m u­
s i pociągnąć za sobą w o jn ą  

1 n u k le a rn ą . M o n tg o m e ry  po d ­
k reś la ją c ; te  m ó w i ;, ja k o  żo ł­
n ie rz " , op ow ie dz ia ł sig. za w y ­
co fan ie m  w o js k  zachodn ich  z 

, ,N fp \  p rzy  czym  zaznaczył, te  
i 1 k?i>k t m  n ie  osłab ia  s ta no w i­

ska ob ronnego Zachodu.

„3E-JT
CORAZ SZYBSZY

•  N O W Y  JO R K , P A P . A m e ­
ry k a ń s k i sam o lo t d b św iad c tó l- 
n y  o  napadzie ra k ie to w y m  
X-13 osiągnął szybkość 6.209 

, km /go dz . Sam o lot s ta rto w a ł z 
a m e ryka ń sk ie j bazy lo tn ic ze j 
E d w arda w  K a lifo rn i i .

ŚLEDZTWO 
W SPEAWIE 
ZAMORDOWANIA 
PREMIERA URUNDf

*  P A R Y Ż ; P A P . M im o  m O-
csKnia zachow yw anego przez 
pow ie rn icze  w ładze b e lg ijs k ie  
koresponden t A g e n c ji France 
Prease d o w ia d u je  s ię  w  U sum - 
Jńira, że zos.tał ta m  areszt ow a- 
h y  pa w ien  E u ro p e jczyk  zam ie  1 
szany w  m orde rs tw o  po pe łn ię - j  
ne na p re m ie rze  R w angasore. \  
R ew iz ja  d o p ro w a dz iła  do  wy- 0 
k ry c ia  w  m ie szkan iu  te go  i  
E u ro p e jczyka  sk ła d u  b ro n i * 
a m u n ic ji,  ,

NOWE ZAJŚCIA 
W ORANIE

*  P A R Y Ż . P A P . We wtorek '
doszło po no w n ie  w  O rBn le do  f
w ie lo k ro tn y c h  s ta rć  m iędzy i  
E u ro p e jczyka m i i  A lg ie r  czy - 1 
k « m i. W edług p ie rw szych  d o - j  
n ies ień , je s t w ie lu  ra n n ych , \  
szczegółów ch w ilo w o  b ra k .

GREWE WRACA 
DO WASZYNGTONU

*  W A S ZY N G TO N . W  d n iu
i d r is ie jszym  m a p o w ró c ić  d o  . 

\  W aszyngtonu am basador NRF.
'  G rew e, k tó ry  o t rz y m a ł W ' ; 
j  B o n n ' now e in s tru k c je  v r  epra- \  

W ie s ta no w iska zachodn lonle^ (
’ IfcWe« ' ■' iJ~*

Przez 6 godzin policía walczyła 

z demonstrującymi Algierczykami

Gwałtowne zamieszki
w centrum Paryża
Są zabici i ranni

PARYŻ, PAP. Niespokojna sytuacja, jaka pa­
nuje od kliku dni w  miastach algierskich prze­
niosła się w  poniedziałek wieczór do centrum 
Paryża, gdzie doszło do gwałtownych starć mię 
dzy Algierczykami, a policją francuską. We­
dług komunikatów prefektury policji francu­
skiej, w  wyniku walk dwóch Algierczyków zo­
stało zabitych, kilkadziesiąt ciężko rannych, a 
ponad 7,5 tys. aresztowanych.

cą. Przez całą noc po­
lic ja  przeprowadzała 
masowe aresztowania 
wśród Algierczyków.

Sytuacja w Paryżu 
jest bardzo niespokojna 
i  napięta.

OKOŁO GODZ. 18 u li 
cami Paryża wyruszył 
milczący pochód Algier 
czyków zamieszkałych w 
stolicy Francji, który 
skierował się przed 
gmach prefektury poli­
cji. Algierczycy pragnę-
W»,v .

Dalsze
zobowiązania
pracowników
Stoczni

W  O D P O W IE D Z I na apel
ZM S-ow ców  z W ydz ia łu  
Szefostw a In w e s ty c ji i  R u ­
ch u  S toczn i Szczecińskie j 
im .  A - W arsk łego , cz łon ko ­
w ie  g ru p y  ZM S p r z y  S lu - 
s a rn i O krętow ej.- z o k a z ji 
20-lecia pow stan ia  PPR  i  44 
ro c z n ic y  R e w o lu c ji Paź­
d z ie rn ik o w e j p o d ję l i  się 
p rze praco w an ia  200 godz in  
n a d liczb ow ych , n ie od p ła t­
n ie , n a  zag rożonych o d c in  
leach p ra cy . W artość zobo­
w iąza n ia  w y n ie s ie  3.348 z ł. 
P onadto  c z ło n ko w ie  te j sa­
m e j g ru p y  zob ow ią za li się 
p rzepracow ać do koń ca  r o ­
k u  p o  50 do da tko w ych  go- 

jó z in  .¿miesięcznie.- W artość 
zobow iązan ia ob licza  s ię  
na  17.640 z ł.

R ów n ież p ra co w n icy  W y­
dz ia łu  O d le w n i S toczn i zo­
bo w ią za li s ię  uporządkow ać 
sk ład ow isko  m a te ria łó w  
p rz y  o d le w n i o ra z  u łożyć 
to r  k o le jk i  w ą sko to ro w e j, 
łą czn ie  z ob ro tn ica m i, na 
p rz y le g ły c h  drogach i  p la ­
cach. T e rm in  w ykon an ia  
usta lon o  do 4.12.61 r ,  t B ) '

I i  zaprotestować w  ten 
sposób przeciwko wy­
danemu niedawno zaka­
zowi pojawiania się lud 
ności algierskiej na u li­
cach w  godzinach noc­
nych. Pochód liczący 
około 500 osób został 
.zaatakowany przez od­
dział policji, która otwo 
rzyła ogień z karabinów 
i  pistoletów maszyno­
wych. Na wieść o tym 
wyruszyły na ulice Pa­
ryża tłum y demonstran­
tów rekrutujących się z 
200-tysięczne j ludności 
algierskiej zamieszkują­
cej w  Paryżu. Doszło do 
nowych starć na cen­
tralnych ulicach Paryża, 
m. in. na Polach Elizej­
skich i  Bulwarach. Do 
akcji przeciwko Algier­
czykom władze francu­
skie rzuciły ponad 7 ty ­
sięcy policji i  żandarme 
r ii,  która nie przebiera­
ła w  środkach, by stłu­
mić demonstrację.

Zamieszki zakończyły 
się dopiero przed półno

W A S Z Y N G T O N  PAF-. Pę- 
pa rta m e n t Star,u i  M in is te r  
s tw o  O b ro ny  U SA p o tw ie r ­
d z i ły  do n ie s ien ia  prasy a im  
ry k a ń s k ie j. iż  S tan y  Z je d ­
noczone sp rze da ły  Jugosła 
w i l  o k ó ło  135 m y ś liw có w  od 
rzu to w ych  ,,F-86 D Sabre” , 
i że 8 lo tn ik ó w  Jugosłow ian 
s tóch s z k o li się obecn ie 
je d n e j z baz w  stai 
Texas w  p ilo to w a n iu  ty c h  
m aszyn.

Aktualności 
stoczniowych pochylni

O  SCIepsly
z „Diwnoggrskiem“ 

q  Petrzelsifi pracownicy
W Stoczni Szczeciń­

skiej odbyła się konfe­
rencja prasowa, na któ­
rej poinformowano dzień 
nikarzy o aktualnych 
problemach zakładu. 
Plan I I I  kwartału stocz 
nia wykonała w  produk 
cji towarowej w  100,9 
proc. przekazując do 
eksploatacji armatorowi 
indonezyjskiemu tmJa

Tu TOTO
T O T A L IZ A T O R  zaw iada­

m ia , że w  spe c ja ln ym  k o n ­
ku rs ie  TO T O -LO TE K  *  d u la  
IS bm . s tw ie rdzo no :

1 rorw. z 6 traf. wygr. po 
Ok. z ł 998.088.

S rorw. z 5 pr, wygr. po 
ek. zł S32.6S9.

167 ro rw . % 6 w y g r,
bo  o k . z ł  7.968.

9.499 raz. % 4 t r a f ,  w yg r. 
po  ok . z ł  175.

148.125 ro rw . z 8 tr a f ,  w y ­
g r . po  ok. z ! U .

23 ro rw . z  13 tra f ie n ia m i
—  w ygrán e  po  o k . z ł  3.457. 

567 rozw . z  12 tra f ie n ia m i
— w yg ra n o  p o  o k . z | 140. 

4817 rozw . *  11 tra f ie n i a-
— w ygran e p o  o k . z ł

„Tolando” i  Polskim L i­
niom Oceanicznym — 
m/a „Kruszwica” . Plan 
globalny wykonano w  
100 proc. W IV  kwar­
tale stoczniowcy muszą 
zdać do eksploatacji 5 
statków, w  tym 2 dla 
polskiego armatora i 
przygotować m/a „Do- 
meyko”  do prób.

N ajc ięższym  orzechem  
do  zgryzienia jest obec­
n ie  p rzyg o to w an ie  dc 
p ró b  I  do zda n ia  19-ty- 
sięcznika „Dlwnogorsfc” 
Na- jednostce  te j z  p rz y ­
czyn n ieza leżnych o d  sto ­
czn i na s tą p iło  opóźn ien ie 
o  5 m ie s ięcy m ontażu 
s iln ik a . D z ię k i -w ys iłko m  
s toczn iow ców  p la n o w a n y  
te rm in  zdania s ta tku  zo- 
s ta ł op óźn ion y  za le dw ie  c 
m iesiąc. W  tym - tyg o d n iu  
zostaną po d ję te  p ró b y , a 
w  koń cu  bież. m iesiąca 
jed no stkę  przekaże s ię  ar 
m a to ro w i,

A b y  u zu pe łn ić  n iedobo­
r y  kad row e . Stocznia 
Szczecińska z n ó w  p r z y j­
m u je  do  p ra c y  ro b o tn i­
k ó w . Pon iew aż w  Szcze­
c in ie  b ra k  je s t fa cho w ­
ców , p rz y jm u je  się p ra ­
co w n ikó w  z  in n y c h  w o­
je w ó d z tw , g łó w n ie  z  byd 
goskiego, kosza lińsk ieg o i  
ze Śląska. N ow o  p rz y jm o  
w a n ym  p ra co w n iko m  sto­
cznia s ta ra  ¡się zapew nić 
su b lo ka to rsk ie  m ieszka­
n ia , z  ty m , że p ra co w ­
n ik  p ła c i ta k  ja k  za ho­
te l rob o tn iczy , a różn icę 
w  kosztach n a jm u  tn iesz 
k a n ia  ponos i zak ład, 
B irzy ję to  w f te n  sposób

Konfiskata
„Liberation"

P A R Y *  P A P . Pon iedz ia ł 
fcowy n u m e r postępowego 
d z ie n n ika  „L ib e ra t io n “  u- 
kaza ł się w  sprzedaży : 
b ia ły m i p la m a m i po  k o n f i  
s ka c ie  p ierw szego w yda n ia  
p ism a. D z ie n n ik  zam ieścił 
spraw ozdanie m ię dzyn a ro ­
do w e j k o m is ji p ra w n ik ó w  
na  te m a t o k ru c ie ń s tw  p o ­
pe łn io n ych  przez fra n c u ­
s k ic h  spadochron iarzy  w  
B ize rc ie . K o n fis ka c ie  u leg 
lv  ró w n ie ż  d o k u m e n ta m i 
zd ję c ia , z rob io ne  na  m ie j­
scu  przez specja lnego w y ­
s ła n n ik a  p ism a,

Inauguracja
roku
akademickiego
w Zamkowym 
Uniwersytecie 
Powszechnym

IN FO R M O W A LIŚ M Y JUZ
0 m ariażu  W ojew ódzkiego 
D om u K u ltu ry  z Tow arzy­
stw em  W iedzy pow szechne j 
d z ię k i czem u. ~w...szczecini* 
po w s ta ł ZAM K O W Y  UNX‘ 
W ERSYTET PO W SZECHNY, 
zam iast daw nego U n iw e r­
sy te tu  TW P. U tw orzone zo­
s ta ły  w yd z ia ły  f i lo z o f i i ,  l i ­
te ra tu ry , h is to r ii  sz tu k i 
w spó łczesnej, pom oraoznaw 
s iw a , m ate m a tyczn o-przy ­
rod n iczy . Pow stała też no ­
w a U ątedra re lig io zn a w ­
stw a, k tó ra  c ieszy się w śród 
s tu d e n tó w  na jw ię kszym  za ­
inte resow aniem , gdyż zapi 
sa lo  się - na r ią  T00 osób, 
na  ogó lną  ilość 170 s łucha­
czy ja k ą  l.c z y  Z am kow y 
U n iw ersyte t,

W czora j w ła ś n ie  od b y ło  
się o tw a rc ie  ra k u  aka de m i­
ck iego w ZU P. S tuden tów  i 
zaproszonych gości p o w ita ł 
p ro f. d r  G rzegorz H O N - 
CZA3E3WKO — w icepreew od 
« ¡rżą cy  Zarządu W oj ew. 
Tow arzystw a W iedzy P o w ­
szechne j. N astępn ie  p ro f. 
Jerzy Z IO M E K  z  Uniw ersy­
te tu  im . A dam a M ic k ie w i­
cza w  P oznan iu  w yg ło s ił 
in a u g u ra c y jn y  w y k ła d  p t. 
„Samscm w  l ite ra tu rz e  a 
f i lm ie “ ,

W  na jb liższy  pon ie dz ia łe k  
odbędzie się p ie rw szy  w y  
k ła d  *>a ka tedrze r e lig io ­
znaw stw a, k tó ry  zapocząt­
k u je  no rm a lne  za ję c ia  na  
szczecińskim  Z am kow ym  
U n iw ersyte c ie  Pow raech- 
n ym , __ ___ jP»s)

Ewakuowani
mieszkańcy
Tristan da Gunha
przybyli
do Capeiown

LO N D Y N  PAP. Na po k ła
dzie ho lende rsk iego s ta tku  
..T jisadane”  p rz y b y li do  Ca 
p e to w n  wszyscy 262 m iesz­
k a ń cy  m ałe j, pozosta jące j 
pod zarządem b ry ty js k im  
po łud n io w o -a tlam tyck ie j w y  
se p k i T r is ta n  da  Cunha. 
k tó re j g ro z i zag łada w  
zw iązku ze w zm ożen iem  «ię 
dz ia ła lnośc i zna jdu jące go 
s ię  n a  te j w ysp ie  w u lk a ­
nu ;

T y lk o  6 m ieszkańców  te j 
na jb a rd z ie j od lud ne j w y ­
spy  świata,- gdzie n ie  ma 
a n i sam ochodów; a n i gazet, 
a n i poda tków , an i sądów
1 w ięz ień , W yjeżdżało j u t  
k ie d y ś  do  innych, k ra jó w .

E w akuow ani m ieszkańcy 
T r is ta n  da C uńha zostaną 
w  ty c h  dn iach ' przew iez ie ­
n i  do w .  B ry ta n ii,  i  osie­
d le n i praw dopodobn ie  na 
jed ne j z wysp szkockich ,
ja fc ó i ‘  ' *

i - e f l ę r r r r n T T !P O B R N K V C

B E R L IN  P A P : Na w ysoce 
n ie lo ja ln ą  postawę N R F w 
dziedz in ie  w y m ia n y  f i lm o ­
w e j z Po lską, zw raca uw a­
gę z r.chcd n io -n iem ie ck i ty ­
g o d n ik  „D eutsche V o lksze i- 
tu n g ”  z 13 pa źdz ie rn ika . 
P ism o s tw ie rdza , że f i lm y  
NRF są w  Polsce lep ie j zna 
ne, an iże li w  „ k tó ry m k o l­
w ie k  spośród sąsiedn ich 
k ra jó w  N R F ".

Zgo ła  inacze j w ygląda 
jed n a k  stosunek N R F do 
k in e m a to g ra fii p o lsk ie j. 
„D e u tsche  V o lksze itu ng ”  o- 
k reś la  ja k o  „zdu m ie w a jące , 
iż z  w y ją tk ie m  słynnego 
„K a n a łu "  W a jd y , k tó ry  
m ia ł u  nas św ie tn e  recen­
z je  prasow e, p o ls k i f i lm  
fa b u la rn y  dotychczas n ie  
m ó g ł ja k o ś  zadom ow ić  się 
w  N R F” .

Ze z rozu m ia łych  w zg lę­
dó w  p ism o  u n ik a  po sta w ie­
n ia  ; jc ro p k i nad i " ,  n ie  u -  
Jaw n ia jąc, że b o jko t p o l­
sk ich  f i lm ó w  w y n ik a  z  m o 
ty w ó w  n a tu ry  p o lity c z n e j, 
a decyz je  w  te j spra w ie ' 
po de jm o w an e  są na tzw . 
„w y s o k im  szczeblu^.

PROCES
o „Pamiętnik 
Anny Frank“

B O N N  P A P . - -  P o k i l ­
k u le tn ie j zw łoce rozpoczął 
się p rze d  sądem  w  Lubece 
proces p rze c iw ko  53-le tn ie - 
m u  L o tb a ro w i s tie ia u . k tó  
r y  w  p a źd z ie rn iku  1958 ro ­
k u  w  a r ty k u le  zamieszczo 
n y m  w  je d n e j z gazet m ło  
dz ieżow ych do w od z ił, że 
s ły n n y  na  c a ły  ś w ia t „P a ­
m ię tn ik  A n n y  F ra n k ”  je s t; 
fa łsze rs tw em , i  zosta ł spre­
p a ro w a n y  przez o jca  dz ie w  i 
c zyn k i O tto  F ra n ka .

W  zw iązku  ze ska rg ą  osz­
czerstw a, z łożoną przez O t- j 
to  F ra n ka , w ładze Szlez-; 
w ik -H o fez tyn u  zosta ły  zm u! 
szone d o  suśpendow ania 
S tie lau ’ 8, k tó ry  sam m a­
w ia ł o  sob ie ja k o  o „ n a ­
ziśc ie  z p rze kon an ia ” , z i 
za jm ow anego przezeń dość 
w ysok ie go  s ta no w iska  w ; 
szko ln ic tw ie .

je d n a k ie  d o p ie ro  po  u-
p ły w ie  trzgeh la t  w ładze 
«ąd.owe zd& c ;d p w a /y  k ię  i ia  
rozpoczęcie 'procesu*'

fil ■

I
m
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GEORG GRIBEL NA SALI SĄDOWEJ.

„P atrio tyzm ” szpiega C ríbe la

Podopieczny 
gen. Gehiena

ro z p ra c o w y w a ł też

skandynawskie porty
W  DRUGIM DNIU 

PROCESU szpieg w y ,  
wiadu NRF Georg Gribel 
składał zeznania doty­
czącą, .styp je j szpiegów* 
s k le j  działalności.--- > » i;

NA D1TEN

Rapacki w Brazylii
BRAZYLIJSKA opi 

* Ilia publiczna i prasa
ż dużym zaintereso 
waniem przyjęła ofi 
cjalną wizytę m ini­
stra Adama Rapackie 
go. Jest to pierwsza 
w historii wizyta poi 
skiego ministra spraw, 
zagranicznych na kon 
tynencie politycznym 
Ameryki Łacińskiej.
Podróż min, Rapac­

kiego przypada na o- 
kres bardzo dobrego 
rozwoju stosunków 
polsko - brazylijskich, 
szczególnie gospodar­
czych.

Zeszłoroczne obroty handlowe zamknęły się 
sumą powyżej 46 min, dolarów po obu stro­
nach; pod tym względem Brazylia jest naszym 
najpoważniejszym partnerem handlowym w ca­
łej Ameryce Łacińskiej. Przed 3 laty zawarto 
specjalne umowy na dostawy 70 tys. ton szyn 
I 16 statków pełnomorskich. Rok ubiegły przy­
niósł nową umowę na okres 5 łat, pierwszą poi 
ską wieloletnią umowę z krajem Ameryki Ła­
cińskiej. W  tym roku podpisano dodatkowy pro 
tekół rozszerzający wymianę i wprowadzający 
po raz pierwszy dostawy przez Polskę całkowi­
tych obiektów przemysłowych.

W  POCZĄTKACH czerwca przebywała w Pol 
sce delegacja parlamentarzystów brazylijskich. 
Silnym akcentem w pobycie tej delegacji było 
podpisanie wspólnego oświadczenia, m. in. o 
prawie każdego narodu do bezpieczeństwa usta­
lonych granic. Jest oczywiste, że miano na my­
śli nasze granice na Odrze i Nysie. Obecnie 
jest sygnalizowany przyjazd nowej delegacji 
parlamentarnej z  Brazylii.

Urzędujący od miesiąca nowy rząd Brazylii 
stwierdził oficjalnie, że zamierza kontynuować 
dotychczasową politykę zagraniczną tego kra­
ju, zapoczątkowaną przez b. prez. Quadrosa. 
Oznacza to m. in. rozszerzenie współpracy z  blo 
kiem państw socjalistycznych włączając w  to, 
jak powiedział minister spraw zagranicznych 
Santiago Dantas, również Związek Radziecki j  
Chiny.

W IZY TA  min. Rapackiego na pewno uwypu­
kli znaczenie przyjaznej współpracy polsko-bra- 
zylijskicj. (A. Paw.)

■■■i i ' i  r - :  " "  1

G ribel' usiłuje wystę-; 
powae jako „Idealista I  
patriota”. Jako powód 
swego’wstąpienia do wy 
wiadu.,P°daje on fakt, że : 
ołiGtełh. aktywnie współ­
działać w dziele powro- ; 
tu .¡wschodnioniemiec- 
kich prowincji do oj­
czyzny”. i

Jednakże ta „ideolo­
gia”  zaczęła chwiać się 
i  pryskać, aż rozsypała 
się zupełnie w  czasie py 
tań zadawanych oskar­
żonemu przez sąd. Gri-r 
beł — patriota okazał 
się zwyczajnym płata­
nym szpiegiem pobiera**' 
jącyrn wynagrodzenie 
za swą pracę, a nawet 
domagającym się pod-, 
wyższenia sum otrzymy 
wanych za szpiegowską 
działalność.

G R IB E L  je s t pozorn ie  ue 
k la ^ n y , sp o ko jn y , a le  czę­
s to  w  czasie sk ład an ia  ze­
znań w glosie jego d a je  się 
zauważyć/ cha rak te rys tycz ­
ne d la  h itle ro w sk ie go  „ H e r  
re n v o lk u ”  a kc e n ty  b u tv  i  
wyższości. T ak jes t np . g d y  
z a roganck im  uśm ieszk iem  
■wyjaśnia na p y tan ie  sądu,- 
«dz ie  u k ry w a ł sw e szpie­
go w sk ie  narzędzia. „Ż e b y f 
zdać sobie z  tego spraw ę 
trzeba być fachow cem ”  — 
m ów i bezczelnie. \  po tem  
łaska w ie  de cydu je  się na 
u ja w n ie n ie  je d n e j z w ie lu  
k ry jó w e k , ja k ie  urządzał 
na  s ta tkach , k tó re  p ilo to ­
wa). :

G r ib e i to  zde k la row a ny  
odw etow iec l  re w iz jo n is ta  
m arzący o „p o w ro c ie ”  
Szczecina i  in n ych  po lsk ich  
ziem  do  NRF. M arzen ia Or 
skarżonego nie m ają  je d -  
na k  n c  z m arzeń p a tr io ty . 
G n b e lo w ie  po s iada li w 
Szczecinie 80 proc. udz ia łu 
w  w ie lk ie j ra f in e r ii cukru *, 
po nad ' 60 proc. ka p ita łu  w  
obecnych zak ładach nad- 
od rzańsk ich , -w span ia łe b u ­
d y n k i w  m ieście i m a ją tk i 
ziem skie opodal Szczecina. 
Za każdym  poby łem  w  
szczecińskim  porc ie  G ribe l 
og ląd a ł 1 fo to g ra fo w a ł ,,sw o 
,ie”  o b ie k ty , ciesząc się z 
ic h  rozbudow y, unowocześ­
n ia n ia . C iąg le uw ażał, że 
k ied yś  do n ic h  w ró c i...

W DRUGIM DNIU 
ROZPRAWY wyszły na 
jaw i inne szczegóły do- 

• tyczące szpiegowskiej 
przeszłości Gribela. Jak 
się okazuje , oprócz por­
tów polskich rozpraco­
wywał., o n ; także porty 
Śkandyttawśkie interesu 
jąc s.ę ich urządzenia­
mi. obronnością itp. 

j -  P r t ó i ^ t i - w a ^
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Sprawozdanie Komitetu Centralnego KPZR
na XXII Zjazd

Komunistycznej Partii Związku Radzieckiego
Referat I sekretarza KC KPZR N. S. Chruszczowa

OD ZJAZDU KPZR
minęło okioflo 6 lat. Dla na­
szej partią dla narodu ¡ra­
dzieckiego dla całej ludzkfJści 
minione ,lata miały wy­
jątkowe, można powiedzieć, 
epokowe znaczenie — ośwfead 
ćzył N. S. Chruszczów na 
wstępie sprawozdania KC 
KPZR na x i : i l  Zjazd.

Ojczyzna radziecka wkro­
czyła w okres rozwiniętego 
budownictwa komunizmu na 
całyn. szerokim froncie wiel­
kich prac.

Socjalizm ugruntował się 
W ramach światowej wspól­
noty socjalistycznej.

Narodowi radzieckiemu, 
partii komunistów Związku 
Radzieckiego przypadfia w  u - 
d/.iale wielka misja: być pio 
nicrami budownictwa komu­
nistycznego, zmierzać d0 zwy 
ćięstwa komunizmu drogami, 
którymi nikt przedtem nie 
kroczył.

W PIERW SZEJ CZĘŚCI REFE­
R A T U , z a ty tu ło w a n e j „O B E C N A  
S Y T U A C JA  N A  S W IF C IE  I  M IĘ ­
D ZYN AR O D O W A PO ZY C JA Z W IA *  
K U  R A D Z IE C K IE G O ”  C hruszczów 
p o d k re ś li ł,  że g łów ną treść  o k re ­
su po X X  Z jaździe s ta no w i w sp ó ł­
zaw o dn ic tw o  dw óch św ia to w ych  
systemów społecznych — s o c ja li­
stycznego i  kap ita lis tyczn eg o . Po 
gw róce n iu  uw a g i na szyb k i roz ­
w ó j całego system u soc ja lis tycz ­
nego i jego p o ko jo w ą  p o lity k ę , 
Chruszczów  ośw iadczy ł: P row a­
dząc n ieug ięc ie  p o lity k ę  p o k o ju  
n ie  zap om n ie liśm y o  n ie be zp ie­
czeństw ie w o jn y  ze s tro n y  im p e ­
r ia lis tó w . U czyn io no w szystko  co 
n iezbędne, aby zapew nić przewagę 
naszego k ra ju  w  dz ie dz in ie  ob ro ­
n y . K ra j nasz, ca ły  obóz s o c ja li­
s tyczn y  dysp on u je  obecn ie ta k  
po tężną s iłą , że je s t ona c a łk o ­
w ic ie  w ystarcza jąca, ab y  o b ro n ić  
n ie zaw odn ie  w ie lk ie  zdobycze, so­
c ja liz m u  przed zakusam i im p e­
r ia lis ty c z n y c h  agresorów . Z w ię k ­
szona m oc ob ronna ZSRR i in ­
n y c h  k ra jó w  soc ja lis tycznych , s i­
ł y  p o k o ju  na ca łym  św ięcie n ie  
p o z w o liły  im p e r ia lis to m  zepchnąC
w spó łzaw od n ic tw a  dw ó ch  syste­
m ó w  7. to ró w  p o ko jo w ych  na d ro ­
gę k o n flik tó w  zb ro jn ych , na d ro ­
gę w o jn y .

W  to ku  św iatow ego w spó łzaw od­
n ic tw a  dw ó ch  system ów , k a p ita ­
liz m  do zna ł g łę bo k ie j m o ra ln e j 
p o ra żk i w  oczach w szys tk ich  n a ­
rod ów .

W ydarzenia dowodzą, że ku r»  
na sze j p a r t i i,  w y tyczo n y  na X X  
Z jeźdz ie . b y ł s łuszny, p ra w id ło ­

w y :  Z jazd po d k re ś lił, że g łów ną 
cecha naszej ep ok i je s t w y jśc ie  
so c ja lizm u  poza ra m y  jednego k ra  
.1u i  je g o  przekszta łcen ie  s ię  w 
system  św ia to w y .

P a rt ia  w ysunę ła  doniosłą tezę, 
i e  we w spółczesnej epoce w o jn y  
m ię dzy  państw am i n ie  są n ie ­
u n ikn io n e . że m ożna im  zapobiec.

K ró tk o  m ów iąc , dobra  to  b y ła  
d la  nas «-la tka w  s k a li św ia to w e j 
p o w ie d z ia ł Chruszczów.

W  w iększości k ra jó w  de m okra ­
c j i  lud ow e j z likw id o w a n a  została 
w ie lo  sekt orowość gospodark i i  do ­
b iega końca budow a soc ja lizm u; 
m ię dzy  k ra ja m i soc ja lis tycznym i 
•wszechstronnie ro zw in ę ły  się b ra ­
te rska  w spó łpraca i  pom oc w za­
jem na .

Z ch w ilą  ukazan ia  się na arenie 
św ia to w e j dużej g ru p y  suw e re n­
n ych  państw  soc ja lis tycznych — 
m ó w ił d a le j Chruszczów — żyeie 
•wysunęło p ro b lem  zorgan izow an ia  
m ię dzy  n im i wzajtemnych s tosun­
k ó w  i  w spó łpracy  na ca łko w ic ie  
n o w ych  zasadach. D z ię k i w sp ó l­
n y m  w ys iłko m  b ra tn ich  p a r t i i,  
zna lez iono i  udoskona la się now e 
fo rm y  w za je m n ych  s tosunków  
m ię dzy  p a ńs tw a m i — s tosunków  
w spó łp racy  gospodarczej, p o lity c z ­
n e j I  k u ltu ra ln e j na  zasadach 
ró w n o u p ra w n ie n ia , w za jem nych 
k o rzyśc i i  w za je m n e j ko leżeńsk ie j 
pom ocy.

N. S. CHRUSZCZÓW  P O D K R E­
Ś L IŁ , że n ie  w o ln o  zapom inać o 
k n o w a n ia ch  im p e r ia lis tó w .

Im p e r ia liś c i m ogą oczyw iśc ie  
pó jść  na niebezpieczne a w a n tu ry ; 
jed n a kże  bez szans pow odzenia. 
G o tow i są o n i spróbow ać rów nie ż 
in n y c h  dróg. Im p e ria liś c i, ab y  osła 
b ić  obóz soc ja lis tyczny , p ró b u ją  
p o ró żn ić  n a rod y  b ra tn ic h  k ra jó w  
lu b  posiać niezgodę w  stosunkach 
m ie dzy  n im i, od grze byw ać resztk i 
w aśn i na rodow ośc iow ych i sztucz­
n ie  rozd m u ch iw ać  na s tro je  nac jo ­
na lis tyczne .

Na p a rtie  m arks is to w sko -le n i­
no w sk ie . na n a rod y  k ra jó w  socja 
i i  s tycznych spada w ie lk a  h is to rycz  
n a  odpow iedzia lność — muszą one 
n ie us ta nn ie  um acn iać in te rna e jon a  
lis ty czn e  b ra te rs tw o  m iedzy k ra ja  
m i so c ja lis tyczn ym i. p rz y ja ź ń  m ię
d r i-aarRi.

W TE rZ Y M Y , ie  we współ
zaw odn i c tw le  z k a p ita lia  
n e m  zw ycięstw o p rzyp a d ­
nie w udzia le socja lizm ow i. 
W lc rzvm v. iż  zw yc ięs tw o  to  
odn ies iem y w po ko jo w ym  
w spó łzaw odn ic tw ie , a nie w  
drodze rozp ę ta n ia  w o jn y .

CSkróO
■W D A L S Z Y M  C IĄ G U  SPRAW OZ 

D A N IA , C hruszczów  s tw ie rd z ił, 
że życ ie  p o tw ie rd z iło  tezę X X  
Z ja zd u  p a r t i i,  że k ra je  k a p ita liz m u  
zb liża ją  się n ie u ch ro n n ie  do  no ­
w y c h  w strząsów  ekonom icznych i 
społecznych.

W  c iągu o s ta tn ich  la t  zachodzą 
pow ażne zm ia n y  w  u k ła d z ie ,s ił w  
ło n ie  św iata kap ita lis ty czn e g o . Po 
p ie rw sze , S tany Z jednoczone u t rą  
c i ły  abso lu tną  przew agę w  św ia to  
w e j p ro d u k c ji k a p ita lis ty c z n e j i  
h a n d lu . P o w tó re , na s tą p iło  w y ra ź  
ne os łabienie p o z y c ji A n g li i  i  F ra ń  
e j i ;  państw a te , podo bn ie  ja k  B e l 
g ia  i  H o la nd ia , be zpo w ro tn ie  tra  
cą sw e ko lo n ie . W Ś w iatow ej p ro  
d u k c j i  p rze m ys ło w e j n ie  zdo ła ły  
on e  odzyskać sw ych p o zyc ji sprzed 
w o jn y .

P o trzec ie  — s iln ie  w y s u n ę ły  * ię  
na przód k ra je  zw yciężone, w  szcze 
gó lno śc i N iem cy  zachodnie i  Japo 
n ia . Na N R F. Jap on ię  i  W ło ch y  
łą czn ie  p rzypada te ra z  oko ło  17 
pro cen t p ro d u k c ji  p rze m ys ło w e j 
św ia ta  kap ita lis tyczn eg o , t j .  w ięce j 
.niż w  ro k u  1937.

O d ży ły  p rze dw o je nn e  i  z ro d z iły  
s ię  now e sprzeczności m ię dzy  m o­
ca rs tw a m i im p e r ia lis ty c z n y m i. Co­
ra z  s iln ie j rozpala s ię w a lk a  m ię  
dzy im p e r ia lis ta m i a n g ie lsk im i i  
zach od n io n iem iee k im i o d o m in u ją ­
cą p o zyc ję  w  E u ro p ie  zachodn ie j. 
Im p e ria liz m  fra n c u s k i u s iłu je  w  
w a lce  p rze c iw ko  im p e r ia liz m o w i 
a n g ie lsk ie m u  znaleźć o p a rc ie  u 
swego w czorajszego w ro g a  — m o­
n o p o li zach od riio n iem ieck ich . A le  
je s t to  sojusz n ie n a tu ra ln y , coraz 
częściej ob rae a jący  się p rze c iw ko  
sam ej F ra n c ji. Pow ażne sprzecz­
ności is tn ie ją  m ię dzy  S tanam i 
Z jed no czon ym i i  A n g lią  oraz in n y  
m i pa ńs tw a m i im p e r ia lis ty c z n y m i; 
u ja w n ia ją  się one także w  N A TO  
i  w  in n y c h  b lo kach ag resyw nych .

S ta je  się coraz b a rd z ie j o czyw i­
ste. że m ocarstw a im p e r ia lis ty c z ­
ne  i  ic h  p rzyw ó d cy  b o ją  się zła go 
dzenia na p ię c ia  m iędzy narodow e­
go. gdyż w ła śn ie  w  a tm osfe rze  na 
p ię c ia  ła tw ie j im  m on tow a ć b lo k i 
m ilita rn e  i  u trz y m y w a ć  n a ro d y  w  
s trach u  przed rzeko m ą groźbą ze 
s tro n y  państw  soc ja lis tycznych . 
Im p e ria liś c i s ta ra ją  się w ciągnąć 
w szys tk ie  k ra je  do  w yśc igu  zb ro ­
je ń . T a k i k u rs  ..zna jdu je  szczegół 
n ie  ja s k ra w y  w y ra z  w  p o lity c e  
Sca-nów Z jedno czon ych  w obec N ie 
m ieć zachodnich i  Ja p o n ii. Irepe 
r ia l iś c i U SA św iad om ie  p o pych a ją  
N iem cy  zachodnie na drogę w y  żel 
gu zb ro je ń . B y ło b y  d la  n ic h  dogod 
ne , g d yb y  w  w y p a d k u  rozpętan ia  
w o jn y  p ła c i li  za now ą a w a n tu rę  
przede w szys tk im  k r w ią  na rodu 
n ie m ie ck ie go . R ównocześnie liczą  
on i na to , że p rz y  pom ocy te j 
p o l i ty k i w yeieńezą eko n o m ikę  N ic  
m ie ć  zachodnich i  w  ten  sposób 
os łabią Ic h  zdo lność k o n k u re n c y j 
ną na ryn ka ch  , św ia to w y c h -

W  O B A W IE  PR ZED  P R Z Y S Z ­
Ł O Ś C IĄ  im p e r ia liś c i u s iłu ją  z jad - 
noozyć swe s iły . R ea kc ja  szuka 
w y jś c ia  na drodze ag re s ji p rze c iw  
k o  k ra jo m  soc ja lizm u . D z is ia j w  
r o l i  g łó w ne go ośrodka ag res ji w y  
s tę pu ją  S tan y  Z jednoczone, k tó re  
s ta ły  się cen tru m  re a k c ji św ia to  
w e j. Im p e ria liś c i U S A  w ys tę p u ją  
w  sojuszu *  m iłita ry s ta m i i  odw e 
to w ca m i za ch od n io n iem iee k im i, za­
g ra ża jąc  p o k o jo w i i  bezpieczeń­
s tw u na rodów .

Coraz ba rd z ie j ch w ie jn e  s ta ja  się 
pozyc je  im p e r ia liz m u  w  A z ji,  A f ry  
ce i  A m e ryce  Ł a c iń s k ie j, gdzie 
jeszcze n ie da w no k o lo n iza to rzy  
u c is k a li se tk i m ilio n ó w  lu d z i.

N ie  w o ln o  je d n a k  zapom inać, ie  
a czko lw ie k  system  k o lo n ia ln y  ru ­
n ą ł. jeg o re sz tk i n ie  są z lik w id o  
wane.

CH RU SZC ZÓ W  « tw ie rd z ił następ 
n ie . ie  k ra je .  któTe w y z w o liły  się 
z ja rzm a  ko lo n ia ln eg o , w eszły w 
nowe stad ium  ro zw o ju . W a lka  o 
niezależność po litynsną jed noczy ła  
w szystk ie  s iłv  na rod ow e, k tó re  
c ie rp ia ły  w sku te k  uc isku  ko ło n ia l 
nego i k tó re  k ie ro w a ły  się wspó ł 
n ym t in te resam i.

Im  m ocn ie jsza Jest jedność de­
m o k ra tyczn ych  s ił na rod ow ych . 
Im  ba rdz ie j g ru n to w n ie  przeprow a 
dza «ie kon ieczne przeob rażen ia 
»potccm o-gospodarcze, ty m  s iln ie j 
*zo s ta je  się m łode państwo. P rz y ­
k ład em  je * t  tu  K u b a  — pow iedz ia ł 
Chruszczów.

W DALSZYM CIĄGU 
SPRAWOZDANIA Chrusz­
czów omówił rozwój między­
narodowego ruchu robotnicze 
go w krajach kapitalistycz­
nych i na całym świecie. pod 
kreślajac doniosłe znaczenie 
jedności działania wszystkich 
sił demokratycznych.

Chruszczów oświadczył .na- 
steonie:

Uchwałv XX Zjazdu, pooar 
te przez bratnie partie, zwie- 
iotrrntnjłv noteżna twórcza 
siłę ruchu komunistycznego, 
przv(5zyniłv się do przywró­
cenia leninowskiego ducha i 
stylu w życiu bratnich par­
tii, we wzajemnychu itosujj- 
l a c h  ą j s t l i s  B n L .

D L A  M A R KSISTO  W -I.ENTNO W - 
COW n ie  ulega w ą tp liw o śc i, że ży 
■wotn* in te resy m iędzynarodow ego 
ru c h u  kom unistycznego w ym a ga ją  
kon sekw e n tn e j i n ie ug ię te j jedno* 
c i dz ia łan ia . Toteż p a rtie  kom u n i 
s tyczne i  robotn icze  są w ie rne  
te j zasadzie. Jed yn ie  p rzyw ód cy  
Z w ią zku  K o m u n is tó w  Jug os ła w ii, 
ja w n ie  do tkn ię c i nąrodow ą og ran i 
czonością, zeszli z p ro s te j d ro g i 
m arks is to w sko -le n in o w sk ie j na 
k rz y w ą  ścieżkę, k tó ra  zap row adzi 
ła  ic h  w  bagno rew iz jo n izm u . 
O b ra ny  przez n ich  k u rs  od izolow a 
nego odrębnego od św ia to w e j 
w spó lno ty  soc ja lis tyczne j rozw o ju . 
Jest s zko d liw y  i  niebezpieczny. 
K u rs  t«n je s t na  rę kę  re a k c ji 
im p e ria lis ty czn e j. Podsyca on te n ­
denc je  na c jon a lis tyczn e i w  osta 
tecznym  roz ra ch u n ku  może do p ro ­
w adz ić  do u tra ce n ia  zdobyczy so 
c ja lis tycz iąych przez k r a j.  k tó ry  
od łączy ł się od zap rzy ja źn io ne j, 
z jednoczone j ro d z in y  b u d o w n i­
czych now ego św iata.

W  O KRESIE SP RA W O ZD A W ­
C ZY M  — m ó w ił d a le j N . S. Chrusz 
czow — zaszły pow ażne zm ia ny  w  
uk ła dz ie  sił na arenie m iędzynaro  
dów ej. Ś w ia tow y  system so c ja lis ty  
ezmy s ta ł się niezaw odną ta rczą  
ch ro n iącą przed w o je n n ym i aw an 
tu ra m i im p e r ia liz m u  n ie  ty lk o  na 
ro d y  zap rzy ja źn io n ych  z n a m i k ra  
jó w , lecz także caią ludzkość.

^  W alka  k ra jó w  soc ja lizm u 
T  i  w szys tk ich  s ił m iłu ją c y c h  
T  p o k ó j p rze c iw ko  przygoto - 
T  w a n iu  no w e j ag res ji i  w o j 
Z  n y  s ta no w i g łó w ną  treść 
T  w spó łczesnej p o l i ty k i św ia- 
~  to w e j.
M Ó W C A P O D K R E Ś L IŁ , że impe 

r ia liś c i n ie  zaprzesta ją p rób Jesz­
cze większego zaostrzan ia s y tu a c ji 
m ię dzyn a ro do w e j i  spychan ia św ia 
ta  na k raw ęd ź  w o jn y . W os ta t­
n ich  m iesiącach im p e r ia liś c i św ia 
dom ie  zde cydo w ali się na w y tw o  
rżen ie  n iebezpiecznej s y tu a c ji w  
ce n tru m  E u ro py , grożąc chw yce­
n ie m  za b roń w  odpow iedz i na 
naszą p ropozyc ję  z lik w id o w a n ia  
pozostałości d ru g ie j w o jn y  św ia­
to w e j, zaw a rc ia  tra k ta tu  p o ko jo ­
wego i  N iem cam i i u n o rm ow a­
n ia  s y tu a c ji w  B e rlin ie  zachód-

W ob«c zaostrzenia się sy tu a c ji 
m ię dzyn a ro do w e j b y liś m y  zmuszę 
n i  pod jąć n iezbędne k ro k i,  aby za 
bezpieczyć nasz k r a j  przed zakusa 
m i agresorów  i  u ra tow a ć  ludzkość 
od n iebezpieczeństwa no w e j w o j 
n y  św ia to w ej.

NIEZWYKLE WAŻNYM 
ELEMENTEM działalności na 
szej partii w dziedzinie poli­
tyk i zagranicznej jest walka
0 Dowsjrchne i całkowite roz 
brojenie. ZSRR prowadzi tę 
uaikę już od wielu lat, pro 
wadzi ją cierpliwie i  wytrwa 
le.

Niezmiernie doniosłe ana- 
czenie dla utrzymania i  u- 
trwalsnia pokoju — oświad­
czył Chruszczów — ma spra­
wa likwidacji pozostałości dru 
giej wojny światowej.

Uważaliśmy i uważamy, że 
traktat pokojowy, utrwalając 
granice Niemiec ustalone w 
Układzie Poczdamskim, zwią 
że ręce odwetowcom i odbie­
rze im ochotę do awantur. Kra 
je socjalistyczne długo czeka­
ły  z podpisaniem traktatu w 
nadziei, że w Waszyngtonie, 
Londynie i Paryżu zwycięży 
zdrowy rozsądek. I dziś goto 
w i jesteśmy wraz z mocar­
stwami zachodnimi szukać mo 
żliwego do przyjęcia dla obu 
stron i uzgodnionego rozstrzy 
gnięcia w drodze rokowań.

Wspominając o niedawnych 
rozmowach Gromyki z sekre­
tarzem stanu i prezydentem 
USA, oraz z ministrem spraw 
zagranicznych i premierem 
Anglii Chruszczów powiedział: 
— Po rozmowach tych odnie­
śliśmy wrażenie, że mocar­
stwa zachodnie wykazują 
pewne zrozumienie sytuacji l 
że skłonne są szukać rozwią­
zania problemu niemieckiego
1 kwestii Berlina zachodnie­
go na płaszczyźnie możliwej 
do przyjęcia dla obu stron.

Traktat pokojowy z Niemca 
mi powinien być i będzie pod 
pisany wspólnie z zachodni 
mi mocarstwami albo też bez 
nich.

Na podstawie tego traktatu 
zostanie unormowana również 
sytuacja Berlina zachodniego 
lako wolnego, zdemilitaryzo- 
wanego miasta. Państwa za­
chodnie i wszystkie kraje 
świata powinny korzystać z 
prawa dostępu do Berlina za-
c h < g o « g s  « s S Ś S - A S f f i S I ! » -

międzynarodowymi, tzn. po­
winny zawrzeć odpowiednie 
porozumienie z rządem Nie­
mieckiej Republiki Demokra­
tycznej, przez której teryto­
rium biegną wszystkie linie 
komunikacyjne łączące Berlin 
zachodni ze światem zewnętrz 
nym.

Niektórzy przedstawiciele 
mocarstw zachodnich powia- 

. dają, żę nasze propozycje, by 
traktat pokojowy z Niemcami 
zawrzeć w roku bieżącym, sta 
nowią ultimatum. Twierdze­
nie to jest jednak niesłuszne.

Rząd radziecki również obec 
nie nalega na jak najszybsze 
rozwiązanie kwestii niemiec­
kiej, jest on przeciwny odkła 
daniu tego problemu w nie­
skończoność. Jeżeli mocarstwa 
zachodnie wykażą gotowość 
do uregulowania problemu nie 
mieckiego, to sprawa termi­
nu podpisania traktatu poko­
jowego z Niemcami nie bę­
dzie mieć takiego znaczenia; 
nie będziemy wówczas nale­
gać, aby traktat pokojowy zo 
stał podpisany bezwarunkowo 
do dnia 31 grudnia 1961 roku. 
Najważniejsze jest, aby podpi 
sać traktat pokojowy z Niem­
cami. Chruszczów podkreślił, 
że dla utrwalenia pokoju po­
za zawarciem niemieckiego 
traktatu pokojowego należy 
także rozwiązać niektóre in­
ne problemy.

D AW N O  J U *  D O JR Z A ŁA  — 
p o w ied z ia ł on — »prawa istotne«« 
udoskona len ia m echan izm u ONZ, 
przyw róce n ia  C hR L należnego je j  
m ie jsca  w  O N Z. Nadszedł czas, 
by w prow a dz ić  w e w szys tk ich  or 
ganaeh O N Z  p ra w d z iw e  ró w n o ­
up raw n ie n ie  d la  trzech  g rup 
państw , — soc ja lis tycznych , ne- 
u tra lis tyczn ych  i  im p e r ia lis ty c z ­
nych. N ależy zgodnie z ż y w o tn y m i 
in te resam i na rod ów  rozw iązać p ro  
ble.m ostateczne j l ik w id a c ji uc isku 
ko lo n ia ln eg o  we w szystk ich  jego 
fo rm a ch  i prze jaw ach .

W ażną ro lę  w  uzd row ien iu  ca łe j 
s y tu a c ji m ię dzyn a ro do w e j może 
odegrać ure gu lo w an ie  pa lących re 
g iona lnyeh p ro b lem ó w  p o lity cz  
nych . P rzyw ią zu je m y  W IE L K IE  
Z N A C Z E N IE  do sp ra w y  utw orze  
n ia  STREF BE Z B R O N I A TO M O ­
W EJ, przede w szys tk im  w  E u­
rop ie  i  na D a le k im  Wsehodzie.

DROGĘ DO P O PR AW Y s y tu a c ji 
m iędzyn a ro do w e j — m ó w ił Chrusz 
czow  — w id z im y  w  da lszym  rozw i 
la n iu  rzeczow ych stosunków  ze 
w szys tk im i k ra ja m i.

JAKIE ZADANIA stawia o- 
becna sytuacja międzynarodo­
wa przed polityką zagraniczną 
Związku Radzieckiego? Powin 
niśmy i nadal:

◄ nieugięcie i konsekwent­
nie realizować zasadę pokojo­
wego współistnienia państw o 
różnych ustrojach społecz­
nych;

◄ umacniać jedność krajów 
«¡©ełałłTtnn na podstawie brat­
nie« w-nólpracy • pomocy wra 
jemnej;

◄ rozwijać kontakty i współ
pracować ze wszystkimi bo­
jownikami o pokój na c t̂łym 
ś w ie c ie ]  ■ - v'

◄ umacniać solidarność pro 
lctariacką z klasą robotniczą 
i masami pracującymi całego 
świata, udzielać wszechstron­
nego poparcia moralaego i ma 
terialnego narodom walczą­
cym o swe wyzwolenie i  im ­
perialistycznego i kolonialnego 
jarzma;

◄ rozwijać w  jak najszer­
szym zakresie międzynarodo­
we stosunki gospodarcze, 
współpracę ekonomiczną i han 
del ze wszystkimi krajami 
pragnącymi utrzymywać takie 
stosunki ze Związkiem Ra­
dzieckim;

◄ prowadzić aktywną I 
elastyczną politykę zagranicz­
ną, starając się o uregulowa­
nie palących problemów świa­
towych w drodze rokowań, 
demaskować knowania i ma­
newry podżegaczy wojennych, 
nawiązywać na zasadach wza­
jemności rzeczową współpracę 
ze wszystkimi państwami.

W  C ZĘŚC I S P R A W O ZD A N IA  
dotyczące j ro zw o ju  ZSRR C hrusz 
czow  ośw ia dczy ł m . in .  iż  g łó w ­
n y m  i  d e cydu jącym  elem entem  
dz ia ła lnośc i p a r t i i  po X X  Z jeźdz ie  
b y ła  w a lka  o w yko n a n ie  podstaw o 
w ych  zadań okresu rozw in ię teg o  
bu do w n ic tw a  kom u nis tyczn eg o: 
stw orzen ie  m a te ria lno -te chn iczne j 
bazy ko m u n izm u : dalsze um ocnię 
n ie  po tę g i eko no m iczn e j ZSRR; ko  
m un is tyczne  w ych o w a n ie  m as p ra  
cu ją cych ; coraz pe łn ie jsze  zaspoka 
Janie rosnących m a te ria ln y c h  i  du 
cho w ych  po trzeb  na rod u . K o m ite t 
C e n tra ln y  z zadow o len iem  m e ldu ­
je  Z jazd ow i że w szys tk ie  gałęzie 
go spo da rk i n a rod ow e j ro z w ija ją  
się w  p rzysp ieszonym  tem p ie .

N ASZE P L A N Y  są p la na m i bu 
d o w n ic tw a  pokojow ego — ośw iad 
czy i Chruszczów. — P a rt ia  trosz ­
cząc się o ro z w ó j po tę g i ekonom i 
czne j k ra ju ,  sta le pam ię ta  o kon ie  
czności um acn ian ia  jeg o po tenc ja  
lu  obronnego.

W prasie opublikowano do­
niesienia o próbach z naszymi 
nowymi rakietami, które ma­
ją zasięg ponad 1?. tys. kilome 
trów. Otrzymujemy informa­
cje. że nasze rakiety działają 
z wyjątkową dokładnością.

Ponieważ już sie oderwałem 
od tekstu, pragnę powiedzieć, 
że bardzo pomyślnie przebie­
gają u nas także doświadcze­
nia z nową bronią jądrową. 
Wkrótce zakończymy te do­
świadczenia — zapewne w 
końcu października.

Na zakończenie prawdopo­
dobnie dokonamy eksplozji 
bomby wodorowej o mocy 50 
milionów ton trotylu. Mówi­
liśmy, że mamy bombę o mo­
cy 100 milionów ton trotylu. 
To prawda. Ale dokonywać 
eksplozji takiej bomby nie bę 
dziemy, ponieważ w wypadku 
gdybyśmy spowodowali jej 
eksolozję nawet w najodle­
glejszych okolicach to i wów­
czas moglibyśmy powybijać u 
siebie szvbv Na razie ttstrzy 
mamy się i  nie będziemy do­
konywać eksplozji tej bomby. 
-Ąie przeprowadzając eksplo­

zję bomby o mocy 50 milio­
nów ton, wypróbujemy tym 
samym mechanizm dla eksplo 
z ji bomby o mocy 100 milio­
nów ton TNT.

J  N iech m i w o ln o  będzie ta
♦  kom u n iko w a ć  z jazd ow i, że
♦  przestaw ien ie  a rm ii radziec
♦  k ie j na te chn ikę  ra k ie to w o -
♦  n u k le a rn ą  zosta ło c a łk o w i-
♦  c ie  zakończone.

W  R O Z D Z IA L E  z a ty tu ło w a n ym
P a rt ia  len ino w ska  org an iza to re m  

w a lk i o zw yc ięstw o ko m u n izm u ”  
spraw ozdan ie  KC  s tw ierdza m . in .: 
Nasze w ie lk ie  sukcesy w  dz iedz l 
n ie  p o l i ty k i zagran iczne j i  w ew ­
n ę trzn e j osiągnę liśm y dz ię k i zdecy­
do w anem u i  konsekw entnem u 
w prow a dza n iu  w  życ ie le n in o w ­
s k ie j ge ne ra lne j l i n i i  p a r ti i.

X X I I  Z ja zd o w i K P ZR  przypada 
epokow a ro la : rozw aży on i  zat­
w ie rd z i n o w y  p ro gram  p a r t i i  — 
p ro g ra m  bu do w y społeczeństwa ko  
m un istycznego.

C hruszczów  s tw ie rd z ił, ie  p rz y ­
w ró cen ie  i  da lszy ro zw ó j le n in o w  
sk ich  no rm  życ ia  p a rty jn e g o , oraz 
zasad k ie ro w n ic tw a  je s t je d n vm  
z na jw ażn ie jszych  aspektów  dzia 
ła ln ośc i naszej p a r t i i  w  okres ie 
spraw ozdaw czym . X X  Z jazd , potę 
p :a ją c  obcy du cho w i m arks izm u - 
le n in iz m u  k u l t  je d n o s tk i, o tw o rz y ł 
szerokie po le dzia łan ia  przed tw ó r  
c z y m i s iła m i p a r t i i  i  narodu., p rz y  
.c z y n ił się do rozszerzenia i  um oc 
n ie n ia  w ięz i p a r t i i z m asam i oraz 
do zw iększenia je j  bo jow ości. M ów  
ca po d k re ś lił, te  o tw a rte  po tępie­
n ie  b łędów  i w ypaczeń pope łn io ­
n ych  w  okre s ie  k u ltu  osoby S ta li 
na  b y ło  kon ieczne. M ia ło  to  og rom  
ne  znaczenie d la  losów  p a r ti i,  dla 
b u do w y kom u nizm u.

K ie ru n e k  w skazany przez X X  
Z jazd  — ośw iadczy ł d a le j C hrusz­
czów  zosta ł gorąco zaaprobow any 
przez m iędzyn a ro do w y ru ch  ko fhu  
n is tyezny. przez 'b ra tn ie  p a r tią  
m arks is tow sko -len ino w sk ie .

Równocześnie na leży zaznaczyć, 
te  obrana przez naszą p a rtię  droga 
przezw yc iężan ia  szkod liw ych  s k u t 
k ó w  k u ltu  je d n o s tk i, n ie  spo tka ła  
sig —' ja k  s ię  potem  okaza ło  — 
z ńa leżym  zrozum ien iem  ze s tro n y  
p rzyw ó d có w  A lb a ń sk ie j P a rt ii P ra  
cy. W ięcej naw et, po d ję li o n i w a l 
kę  prze c iw ko  te j drodze. O sta tn io  
p rzyw ó d cy  a lbańscy, w b re w  sw oim  
pop rze dn im  zapew n ien iom  ł  
w b re w  uchw ałom  zjazdu sw ej p a r  
t i i .  ra d y k a ln ie , bez ja k ie g o k o l­
w ie k  pow odu, z m ie n ili k u rs  p o lt ty  
ceny, w k ro c z y li na drogę g w a łtó w  
nego pogarszania stosunków  z na 
szą p a rtią , ze Z w ią zk ie m  Radziec­
k im . Zaczę li on i odda lać się od 
w spó lne j, uzgodn ione j l in i i  całego 
św ia tow ego ru c h u  kom u n is tyczn e ­
go w  n a jw ażn ie jszych  zagadnie- 

-n lach  współczesności, co zaczęło 
się zaryso w yw a ć  szczególn ie w y ­
raźn ie  od p o ło w y  ub ieg łego ro k u .

W idoczn ie p rzyw ód cy  a lbańscy 
w  g łę b i du cha n ie  zgadzali się z 
w n io skam i na rad b ra tn ic h  p a r t i i  
w  1957 r .  1 1960 r .. k tó re , ja k  w ia  
dom o, zaa p ro bo w a ły  u ch w a ły  X X  
Z jazd u . T a k ie  s tanow isko p rzyw ód  
Ców a lb ań sk ich  tłu m a czy  się ty m , 
że sam i o n i — k u  naszemu ż a lo w i 
i z m a rtw ie n iu  po w ta rza ją  m etody, 
ją k le  stosowano w  naszym  k ra ju  
w  okre s ie  k u ltu  je d n o s tk i.

Jeże li p rzyw ódcom  a lb a ń sk in i 
d ro g ie  są in te re s y  ich  na rodu 1 
spraw a bu d o w n ic tw a  soc ja lizm u  w  
A lb a n ii, je że li chcą on i rzeczy­
w iśc ie  p rz y ja ź n i z KPĘjR, że w szy 
ś tk im i b ra tn im i p a rtia m i, p o w in n i

śc is łe j w spó łp racy  w  b ra te rsk ie j 
rod z in ie  w sp ó ln o ty  so c ja lis tyczne j, 
na drogę jed no śc i z ca łym  m iędzy 
na rod ow ym  ruch em  k o m u n is tycz ­
n ym .

W  KO ŃC O W EJ CZĘŚCI S P R A­
W O Z D A N IA  Chruszczów  ośw iad­
c z y ł: na Z jeździe naszym  ro z p a try  
w ane są i  om a w ia ne  w span ia łe  
p la n y  zbudow an ia  społeczeństw a 
kom unis tycznego. Są to  p la n y  po 
k o jo w r j p racy tw ó rcze j, bu jnego 
w zrostu  e ko n o m ik i i k u ltu r y ,  pod 
n ies ien ia  d o b ro b y tu  ludnośc i. 
W szystkie k ra je  po tężne j w spó lne  
ty  soc ja lis tyczne j zn a jd u ją  sie w  
okres ie w ie lk ie g o  w zrostu . O tw a r­
te  są przed na m i w ie lk ie  i  jasno 
pe rspe ktyw y.

W  im ie n iu  P a rt ii K o m u n is tycz ­
ne j i na rodu radz ieck iego ośw iad­
czam y uroczyście z tr y b u n y  X X I I  
Z ja zd u : Z w ią zek  R adziecki bedzie 
nadal n iezachw ian ie  rea lizow ać po 
ko jo w ą  len ino w ską  p o lity k ę  zag ra  
niczną, dążyć do ustan ow ie ­
n ia  wzajem nego zau fa n ia  i  
w spó łp racy  ze w s zys tk im i 
państw am i n iezależnie od ic h  
u s tro ju  społecznego. Z w iązek Ra­
dz ieck i będzie nada l w a lczy ł o ro *  
ładow anie  napięcia m ię dzynarodo­
wego, o powszechne i  ca łko w ite  
rozb ro jen ie  pod ścis łą k o n tro lą  
m iędzynarodow ą .

W zyw a m y rządy w gzystkieh k ra  
Jów do w ykaza n ia  w zajem nego 
z rozu m ie n ia  i do w spó łp racy , do 
rozw iązan ia  pa lących p ro b lem ó w  
m ię dzyn a ro do w ych  na drodze po­
k o jo w e j.

W ie lka  a rm ia  kom u n is tó w , m a rk  
s ts tó w -ie n ino w ców . s ta no w i awan 
gardę na rod ów  w  w a ’ ce o po kó j 
i  postęp społeczny, o sw ie fa n ą  
prżyszlość — kom u n izm . Pod 
w zn ios łym  sztandarem  kom u n izm u  
będą się g ro m a d z iły  i zespala ły 
coraz to  now e m ilio n y  lu d z i. 
SPRAW A POSTĘPU. SP R A W A K.Q 
M L N IZ M U  Z A T R IU M FU JE !
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BIURO ZBYTU DREWNA W SZCZECINIE 

ZAWIADAMIA,

że w związku z inwentaryzacją roczną

Składy Handlowe BZD 
będą nieczynne

Skład w Szczecinie przy ul. I-go Maja 6/9 — w dniach 
od 2 do 11 listopada 1961 r.

Skład w  Pyrzycach przy ul. Kościuszki 30 — w  dniach 
od 2 do 7 listopada 1961. r.

4075-K

Dnia Łącznościowca
przesyłamy w  imieniu własnym pracowni­
kom i aktywowi związkowemu oraz ich ro­
dzinom

SERDECZNE POZDROWIENIA

wraz t życzeniami dalszych sukcesów w pra­
cy zawodowej i społecznej oraz dużo szczę­
ścia w życiu osobistym.

Szczecin, dnia 18 października 1961 r.

PREZYDIUM DYREKCJA
ZARZĄDU OKRĘGOWEGO OKRĘGU POCZTY
ZWIĄZKU ZAWODOWEGO I  TELEKOMUNIKACJI 
PRACOWNIKÓW ŁĄCZNOŚCI

___________ 4076-K

P R Z E T A R G
NA WYKONANIE ROBOT BUDOWLANYCH -

— zagospodarowanie terenu przed budynkiem admi­
nistracyjnym,

— obudowa studni nr 1, 2 i 3,
dobudowa f-k i mączki rybnej wraz z fundamen­
tem pod prasę

~  remont magazynu technicznego
— remont piwnic pod budynkiem produkcyjnym

o g ł a s z a j ą

ZAKŁADY RYBNE W SZCZECINIE, 
ul. Dębogórska 22.

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa pań­
stwowe, spółdzielcze i prywatne.
' Składanie ofert do dnia 25. X; 61 r. Otwarcie ofert 

nastąpi w dniu 26. X. 1961 r.
Zastrzega się prawo wyboru oferenta bez podania' 

przyczyn.
Ślepe kosztorysy do wglądu w Dziale Gł. Mecha­

nika w godz. od 8 do 11. 4077-K

Otiloszgnia Probrcei
PR AC A

n ią  pan ią  z d o b rym  cha 
ra k te re m  do la t  35 (mo 
że być z dz ieck iem ). O- 
fe r t y  B iu ro  Ogłoszeń p l. 
H o łd u  P rusk ie go  8 na 
n r  1112, 10533-G

S A M O D Z IE LN Ą  gospo­
się d o  prow adzen ia  do­
m u  na  do b rych  w a ru n ­
k a c h  na  s ta łe p rzy jm ę . 
S z a ro tk i 10 sk lep .

10527-C

PO S ZU K U JĘ  gosposi 
na  s ta łe . W iadomość A l. 
M a r ia n a  B uczka 19, D ro 
ge ria . 10578-G

K U PN O

M A S Z Y N Ę  dz iew ia rską 
d w u p ły to w ą  na różne 
grubośc i w e łn y  kup ię . 
W iadom ość te l. 478-47 
do godz. 15. 10534-G

P R A K T Y K A N T K A  f r y ­
z je rska  potrzebna . M<:1 
kow sk ie go  21. 10523-G

GOSPOSIA na s ta łe po­
trzeb na . W a ru n k i dob­
r e  A r m ii  C zerw one j 16 
—2. 19530-G

TA K SO M ETR  kup ię . 
W iadom ość te l. 382-13.

10535-G

RÓŻN E

POMOC dóm ową docho' 
dzącą p rzy jm ę , u l.  M on t 
w i lia  10—10 (cbok Tea­
t r u  Po lskiego ). 10530-G

P R ZY JM Ę  w spó ln ika  
(czkę) z go tów ką do 
b ra nży  k o n fe k c y jn e j. 
O fe r ty  B iu ro  Ogłoszeń 
p l. H o łd u  P rusk 'eg o  8 
na n r  1119. 10536-G

U N IE W A Ż N IA  się sk ra  
dzioną p ieczątkę nastę­
p u jące j t re ś c i: O gólno­
po lsk ie  Zrzeszenie P ry ­
w atnego P rzem ysłu  Bu 
dow lanego i  M in e ra ln e ­
go — O d dz ia ł w  Szcze­
c in ie  10537-G

P O S ZU K U JĘ  pom ocy 
do m ow ej. M a łopo lska  55 
_2 0 . 10531-G

LE K A R S K IE

P R O T E ZY  oczu w y k o ­
n u je  leka rz  H . Lo ew e n- 
Btein. Łódź, N o w o tk i 23 

4073-K

GOSPODARSTW O na
p e ry fe r ia c h  SzczecinaM A T R Y M O N IA L N E

D Y S K R E TN IE , szybko, 
ko re spo nd en cy jn ie , po­
zna C ię B iu ro  M a try ­
m on ia lne  „S y re n k a ” . 
W arszaw a, E le k to ra ln a  
11. P rześ lij 10 z ło tych  
gnaczkam l. otrzym asz 
300 a tra k c y jn y c h  o fe rt, 
in fo rm a c je . 3885-K

w  Szczecinie. W iado­
m ość B uczka 22—13.

10240-G

ZW R O T a k tó w k i z do­
k u m e n ta m i i  apara tem  
fo to g ra fic zn ym  „ M ir ”  
dobrze w ynagrodzę. Ucz 
c iw y  znalazca proszony 
o in fo rm a c je  pod n r  
te l. 89-22. 10538-G

W D O W A  z dz ieck iem  
la t  35, w ysoka , b ru n e t­
k a  pozna pana do la t  
45 n a jch ę tn ie j fa ch o w ­
ca. O fe r ty  B iu ro  O g ło­
szeń p l. H o łd u  P rus­
k ie g o  8 na n r  1120.

10532-G

Z A  D Ł U G I 1 p o d a tk i 
ob. S tan is ław y W iśn iew  
skiego zam w  Szczeci­
n ie -Z d ro ja c h  u l.  M ł. 
P o lsk ie j 6—1 n ie  odpo­
w iad am  Józefa D e lik a t 
Szezecin-Zdro je, u l.  M ł 
P o lsk ie j 6—1- -  

V * '  iQ5sa«3

K A W A L E R  p rz y s to jn y , 
y d e k  śred n i, dobrego 
ć fc lM j^ąF U . pos iadający

SP AD K O B IE R C Y  sprze­
dadzą p iln ie  n*edrogo 
dz ia łkę  z ie m i pod W a r­
szawą- d o b ry  do jazd, e- 
lek tryczn ość . O fe r ty  p i 
sem ne „R-4506”  PA R , 
W arszawa, Poznańska 38 

4071-K

N IERUCHO M O ŚCI

O K A Z J A ! G ospodar­
stw o 10 ha z ie m i o rn e j 
(w łasne), 1 ha łą k i,  bu ­
d y n k i m asyw ne m u ro ­
wane, In w e n ta rz  ż y w y  i 
m a r tw y  k o m p le tn y  sprze 
dam . Jan Falba, Zaw a­
da. poczta S ic ien ko  pow  
Bydgoszcz. 4072-K

A L E K S A N D R Ó W  K u ja ­
w s k i k o ło  C iechoc inka 
sprzedam  ta n io  część 
n ie ru cho m ośc i z og ro­
dem . W o ln y  trz y izb o w y  
lo k a l, w ygo dy . M aria  
B o le w icka . Ż y ra rd ó w
k o ło  W arszaw y, D eke r- 
ta  4. 4074-K

M O T O C Y K L M Z B K  350 
sprzedam  B o ha te ró w  
W arszaw y 55 p o kó j 1114.

10540- G

M E B LE  używ ane 
n io  sprzedam . Śm iałego 
23—5 po godz. 17.

10541- G

M O T O C Y K L W .F.M . 
sprzedam , u l.  S ław om i­
ra  11—1. 10542-G

M E B L E  sto łow e, te le w l-  
- r " ’ b in ” . od ku rza - 

. .  sprzęgam . Szczecin, 
N iem cew icza 36 m  16.

10543-G

SAM O CHÓD F ia t 500 p i l  
n ie  sprzedam . Gen. Be­
m a 11—2. 10545-G

B IB L IO T E K Ę  trz y
d rzw iow ą  orzech kau ka  
s k i, b iu rk o , zegar sto­
ją c y  i  inn e  p rze dm io ty  
sprzedam , te l.  .348-35. 

v* ' . 10547^5.

Wyrazy współczucia
z powodu śmierci Ojca 

Maksymiliana Eichlera
sk łada ją  K a z im ie rzo w i E ich le ro w l

W SPÓ ŁPR AC O W N IC Y
10579-0

Grzyby suszone
— B O R O W IK I k l.  I  po eonach um o w n ych
—  B O R O W IK I „ż ó łta k ”  z ł 200.— za 1 kg  — 

cena zby tu
— AR O M A TY C ZN E  (koź la k l, s itarze , 

m aślak i) z ł 100.— za 1 kg  — cena zby ta

D ostarcza ko le ją  1 pocztą, loco  od b io rca

PO W SZECHNA S P Ó Ł D Z IE L N IA  SPOŻYW CÓW  
w  G rodz isku  M azow ieck im  

N iepod leg łośc i 44, te l. 555-344 lu b  555-651
4078-K

TEATR?
P O L S K I — ,,Z ło ty  c ie la k "  g. 
19.30
W SPÓŁC ZESN Y — „K u g la rz e ”  
g 19.30
O P ER ETKA — „B a ro n  eygań- 
• k i ”  g, 19.15
C YR K „P O Z N A N ”  —  A l .  M . 
B uczka g. 19

K IN A
KOSMOS — „O g n io m is trz  K a - 
le ń ”  g. 9. 11.15, 13.30, 18. 18.30, 
2l — poi. pano ram iczny — od 
la t  16 — (środa i  czw artek) 
D E L FrN  — „C łn d a re ila "  g. 15, 
17 — USA — od la t 7 — „S w ia  
dectw o urodzen ia”  g . 19, 21 — 
po i. — czw a rte k ; „C łn d a re ila "  
g. 11, 13, 15, 17, 19. 21 
B A Ł T Y K  -  ..Na psa u ro k ”  g. 
11.10, 13.30, 15.50, 18.10, 20.20 — 
ang. — od la t 9 (środa ł  czw ar 
te k )
OGRODOW E — „ W  sam o po ­
łu d n ie ”  g. 18.30 — USA
TEN IS O W E — „C c a n g a c e iro "  
g. 1S — bra zy l.
p o l o n i a  -  „W o jn a "  g . l l *
13.30, 16, 18-15. 20.30 — Jur . — 
od  la t  12 (środa i  czw artek) 
P IO N IE R  — „S zew czyk  D ra -

itiasto”  g. 10.45, 13, 15.15, 18.45, 
21 — po i. — od la t  14 (środa 
1 czw artek)
M U Z A  (Pom orzany) — „S ie ­
dem  grzechów  g łó w n ych ”  g. 
1*. 20 — fra n c .-w ł. — od la t  18 
PR O M IEŃ  — „P ię ć  łu se k”  g. 
16, 18, 20 — NRD — Od la t  18 
M A K S  — „D z iś  w nocy um rze

Tokarkę
z a k u p i  p i l n i e  

WZGS Z ak ła d  H and lu  
w  G ry fin ie ,

Ul. N iepod leg łośc i 26, 
T e le fo n  G ry fin o  180. 
________________ 4Ó50-K

K U R Y  n io s k i leg ho rn  
roczne 100 szt. sprze­
dam . te l.  465-06,

10546-G

FO TELE a m e ryka n k i 
oraz in n e  m eb le  sprze­
dam . Szczecin, W ło dko ­
w ic a  27-3. 10548-G

W Ó Z E K  g łę b o k i sprze­
dam . Jacka  S op licy  24.

10549-G

PO DRĘCZNEGO i  uczn ia do  k ra w ie c tw a  m ę­
sk iego p rz y jm ę  o d  zaraz. Pocztowa 40/16.

1C52I-G

W IĘ K S Z Ą  ilo ść  ziem nla 
k ó w  sprzedam . O fe r ty  
B iu ro  Ogłoszeń p l. H o ł 
du P rusk ie go  8 na n r  
1113. 10550-G

M A S Z Y N IS T K Ę  k w a lif ik o w a n ą , w ym agane w y ­
kszta łcen ie  średnie, z a tru d n ią  Z a k ła d y  Ga­
zow n ic tw a  Szczecin, te l.  437-62,

4079-K

SZY BĘ panoram iczną
„S y re n y ”  sprzedam , te l. 
73-771. 10551-G

S P R ZE D A M  gospodar­
s tw o  trz yh e k ta ro w e  za­
budow an ia , inw e n ta rz . 

M iasto  K o lu szk i. W ie j­
ska la ,  Andryszczalc.

10552-G

7 W Y K W A L IF IK O W A N Y C H  sprzedaw ców  b ra n ­
ży  prze m ys ło w e j z a tru d n i D y re k c ja  W .Z.S.P. — 
B iu ro  H and low e w  Szczecinie, u l.  W ie lk a  14. 
W a ru n k i p ła c y  ł  p ra c y  do om ó w ie n ia  na  m ie j­
scu w  b iu rze  u l. W ie lka  14, te l. 432-81 w ew n . 20.

4011-K

K A W A L E R  poszuku je  
p iln ie  p o k o ju  s u b lo ka ­
to rsk iego . Zgłoszen ia te ­
le fo n  36-148. 10554-G

PO KO JE , k u ch n ia , la 
z ienka, c.o.j I  p ię tro  
zam ienię n a  podobne 
d w u  po ko jo w e  n a jch ę t­
n ie j Pogodno,- N ieb u - 
szewo. W iadom ość Po­
godno. L ib e lta  92 w  go­
dzinach popo łud n iow ych  

10555-0

D O M E K , zabudow ania,
ogród, c .o j 2 m in . od 
tra m w a ju  (Las A rk o ń -  
s k i)  zam ien ię  na 3 po­
k o je  (nowa b u do w n ic ­
tw o ), O fe r ty  B iu ro  O- 
głoszeń p l. H o łd u  P ru ­
sk iego 8 na  n r  1118.

10556-G

D O M EK Jednorodzinny 
Po lice  u l. W o jska  P o l­
skiego 35, og ród , moż­
liw o ść  h o d o w li zam ienię 
na 2 lu b  3 po ko jo w e 
m ie s z k a ń ^  w  Szczeci­
n ie . 10557-G

3 i  pó ł P O KO JU  ku ch ­
n ia , f r o n t ,  I  p ię tro - ‘ 
neczne zam ien ię na  . 
dobne m nie jsze  n a jchę t 
n ie j w  no w ym  bu do w ­
n ic tw ie . O fe r ty  B iu ro  
Ogłoszeń p l. H o łd u  P ru  
sk ieg o  8 na  n r  1117.

10558- G

PO S ZU K U JĘ  m ieszka 
ia  dw upo ko jo w e go  : 
ygodam i. O fe r ty  B iu ­

ro  Ogłoszeń p l. H o łd u  
P rusk iego 8 na n r  1116.

10559- G

PO KO J z  kuch n ią , ła ­
zienką, zam ien ię na 
w iększe z w ygodam i. 
B o ha te ró w  W arszaw y 82 
-a /2  w  godz. 17—19.

10560- G

W Y N A JM Ę  p o kó j dwom  
panom . Jab łonkow ska 5 
—6. 10561-G

MIRAPOL
p ły n n y

ŚR O D EK DO P R A N IA

W S ZĘ D ZIE  DO N A B Y C IA

3 PO KOJOW E m ieszka­
n ie  k o m fo rt  zam ien ię 
na  w illę  przeznaczoną 
do sprzedaży. W iado­
mość te le fo n  367-03.

10563-G

Praccwriicif Pohukiwani
P IE K A R Z  po trae bn y . S t. W ożn iak, u l. O b r. S ta­
lin g ra d u  13/1. 10526-G

R E P A S A C ZK A  po trzeb na  od  za ra z  O fe r ty : B iu  
ro  Ogłoszeń, p l. H o łd u  P rusk ie go  8 na n r  1121.

10525-G

M IE S Z K A N IE  dw upoko 
Jowe w  M ię dzyzd ro jach 
zam ien ię na podobne w  
Szczecinie. W iadomość 
Szczecin, K rzyw oustego 
**  1. 10865-G

D W IE  osoby poszuku ją 
p o k o ju  z używ a lnośc ią  
ku c h n i. O fe r ty  B iu ro  
Ogłoszeń p l. H o łd u  p ru  
sk iego 8 n a  n r  U l i .

10566-G

IN Ż Y N IE R A  m ech an ika  n a  s ta no w isko zastępcy 
k ie ro w n ik a  B a zy  o ra z  6 ś lusa rzy  z a tru d n i W o­
jew ó dzka  Basa O bsług i M aszyn D ro go w ych  w 
S targa rdz ie , u l. B ydgoska 15/17. W a ru n k i p łacy 
i  p ra c y  d o  o m ó w ie n ia  n a  m ie jscu ,

4M 2-K

M A G IS TR Ó W  In ż y n ie ró w , In ż y n ie ró w  i  te c h ­
n ik ó w  b u do w lan ych  z  p ra k ty k ą  na  s ta no w iska  
k ie ro w n ik ó w  ro b ó t, p ro je k ta n tó w  i  k a lk u la to ­
ró w  oraz m is trzó w  bu do w la n ych  *  u p ra w n ie ­
n ia m i z a tru d n i od  zaraz Ł ó d zk ie  P rzeds ięb ior­
s tw o B u d o w n ic tw a  P rzem ysłow ego. P raca na 
budow ie  cem e n to w n i w  D zia łoszyn ie  o raz na 
In n y c h  budow ach w  Ło dz i l  w o j. łó d z k im . D la  
zam ie jsco w ych  k w a te ry  oraz w yżyw ie n ie  
pew nlone. Zgłoszen ia p rz y jm u je  k ie ro w n ic tw o  
B u d o w y  C em en tow n i w  D zia łoszyn ie, pow . P a­
jęczno, w o j. łó d zk ie  oraz Ł ó d zk ie  P rzeds ięb ior­
s tw o B u d o w n ic tw a  P rzem ysłow ego, Łódź, A l.  
K o śc iuszk i 181.

4064-K

P R A C O W N IK A  e przyg o to w an ie m  na  s ta n o w i­
s ko  prezesa S p ó łd z ie ln i z a t ru d n i od zaraz C he­
m iczna S p ó łd z ie ln ia  P ra cy  „S e le na ”  z  s iedzibą 
w  Szczecinie, u l. K a p ita ńska  2, te l. 465-42. W a­
ru n k i p ra cy  i  p łacy do  uzgodn ien ia . O fe r ty  n a ­
le ży  sk ładać w  godz. od  7 d o  11,

4085-K

E L E K T R Y K A  zna jącego zasady B H P  i  posia­
da jącego zna jom ość rad io m e ch a n ik i z a tru d n i 
P rezyd ium  W o je w ó d zk ie j R ad y  N arod ow e j 
W yd z ia ł Budżetowo-G ospodarczy. W a ru n k i do 
uzgodnienia. Zgłoszen ia osobiste w  W ydz ia le  
Budżetowo-G oepodarczyra, W a ły  C hrob rego 4, 
p o kó j 238, I  p ię tro . 4886-K

L E K A R Z Y  M ED. z a tru d n i od zaraz W yd z ia ł 
Z d ro w ia  1 O p ie k i Społecznej P rez. P o w ia to w e j 
R ady N arod ow e j w  Łobezie. M ieszkan ie z no ­
w ego bu do w n ic tw a  zapew n ione, 3958-K

GŁÓW NEGO m ech an ika , w ym agane średnie 
w yksz ta łce n ie  te chn iczne o raz palacza c e n tra l­
nego ogrzew an ia z a tru d n i M ie jsk ie  Przedsię­
b io rs tw o  R obót D rogow ych w  Szczecinie u l. 
N oczn ick iego 18. W a ru n k i p ra c y  i  p ła cy  
om ó w ie n ia  na m ie jscu . 4068-K

L E K A R Z A , bio loga, fa rm ace utę  I  chem ika , 
dyp lom ow anego lab o ran ta  m edycznego i  la b o ­
ra n ta  che m ika  za tru d n i w  L a b o ra to riu m  W oje­
w ód zka  P rzycho dn ia  Spec ja lis tyczna w  Szcze­
cin ie , A l.  M . B u czka  4fl-t2. Zgłoszen i« osobiste

,.,B iu £ L  c*głosztńm łu b  p ise m n e  w  s e k c j i  JEUdr. p o k ó j 242,  i i  p .p l; H o łd u  P rusk ie go  8 , — -----------« -----------------------  — *
-na nr-1115,.*— S*

R E N C IS TK A  poszuku je  
p o k o ju  sub loka torsk ile - 

n a jc h ę ln ie j po god- 
Z  głos żeni a te l.  350-61 
v n . 5 godz. 7—15.

19564-G

M IE S Z K A N IE  dw u po ko  
Jowe zam ien ię  na  trz y  
po ko je . D z ie ln ica  obo­
ję tn a . W iadom ość od  go 
d ż in y  9 do  17. Szcze­
c in . E m il i i  P la te r  92 
-  *0. 10S77-G

DW Ó CH panów  poszu­
k u je  p iln ie  p o ko ju . O fe r 
t y  B iu ro  Ogłoszeń p l. 
H o łd u  P rusk ie go  8 na  n r  
1110. 10567-G

P O KO JU  ładnego, w y ­
godnego, śródm ieście , 
Fogodno poszuku je  k a ­
w a le r. te l.  716-62 godz. 
16—20. 10568-G

S A M O D Z IE LN E  3 po lto 
Jowe m ieszkan ie, garaż 
śródm ieście zam ien ię na 
2 p o ko jo w e  n a jch ę tn ie j 
now e bu d o w n ic tw o . Te 
le fo n  35-192 godz. 17-20.

10569-G

K S IĘ G O W A  Z 5-letnią 
córeczką po szu ku je  po­
k o ju  p rz y  k u ltu ra ln e j 
rod z in ie . W iadom ość po 
godz. 17 te le fo n  39-795.

10370-G

PO KO JE , ku ch n ia , 
z ienka, c.o.; garaż 
w i l l i  na  P ogodn ie Ł_ 
m ie n ię  na  rów norzędne . 
O fe r ty  B iu ro  Ogłoszeń 
p l. H o łd u  P rusk ie go  8 
na n r  1122, 10371-G

ZG U BIO N O  a k tów kę  :
d o kum e n ta m i bu do w la­
n y m i i  p ie czą tką  o tre ­
ści: D eka rs tw o  Steeyk 
E dw ard . S targa rd  Szcze 
c iń *k i,  K o n o p n ic k ie j 27 
m  1. 10572-G

ZGUBIONO legitymacje 
ubezp ieczeniow ą rod z in  
ną w yda ną  przez P.G.R. 
W arazyn na nazw isko 
Jan ś lu sa rczyk . 10573-G

S K R A D ZIO N O  przepust 
kę  po rto w ą  na nazw i­
sko  C elina W ęgla rek.

10574 -G

U N IE W A Ż N IA  się p ie ­
czątkę o tre ś c i: Szkoła
Podstaw ow a n r  38 w  
Szczecinie. 10575-G

U N IE W A Ż N IA  Się zgu­
b ioną pieczątkę okrąg­
ła  o  treśc i: PSS M -4 i 
Szczecin 10576-G

m ia s to ”  g . 16.30, 18.30, 20.30 -»  
po i. — od la t 14 
P A ŁA C  M ŁO D Z IE ŻY —„ S k r z y li  
k i  na s ta r t”  g- 17, „P rzebudzę 
n ie ”  g. 19 — czesk. — od la t  16 
F A L A  — „O k re s  p ró bn y”  g , 
18, 20.10 — radź. — od la t  16 
ODRA — K o lum ba  86 — „S p o t 
kan ie  w  m ro k u ”  g. 19 — p o i. 
od la t 16
ECHO (K rzekow o) — „ F lip  1 
K lap na be z ludne j w ysp ie”  g , 
18, 20 — fra n c . — od la t  16 
M EW A (Żelechow o) — „ H ir o ­
szim a m oja  m iło ść ”  g. 18, 20 —• 
fra n c . — od la t  16 
SO SEN Ka  (Tanowo) — *,P ro ­
ce« n o rym b e rsk i”  g. 19 — NRB*
— od  la t  16
Ś W IT  (S ko lw in) — „ L i i i ”  g. 17|
19 — USA — od la t  XI 
ŻE G LA R Z  (Golęcino) — „P a ­
ry s k i w łóczęga”  g. 18. 26 —  
fra n c . — od la t  16 
SZM AR AG D O W E (Z d ro je ) - -  
„M śc ic ie l z La ram ie”  g. 17.30* 
19.30 — USA — od la t  16 
P R Z Y JA Ź Ń  (Dąbie) — „15.10 d o  
Y u m y ”  g . 37, 19 -  USA — od  
la t  16
H U TN IK - (S to łczyn) — „P rz e ­
c iw k o  bogom ”  g. 17.30, 19.30 — 
po i. — od la ł 12 
STY LO W E (hu ta  Szczecin) - i  
„G orsza m iłość”  p. 17.30, 19.3»
— węg. — od Jat 16
B A J K A  (Police) — „K rz y ż a c y "  
g. 16, 19.30 — p a no ram iczny  —♦ 
od  la t  12
1 M A J (2ydow ce) — „ W u ja -  
szek Jac n to ”  g . 18, 20 — hiszp , 
od la t 12
M A R Z E N IE  (W ielgow o)
*,W zgórze 905”  g . 19 — ju g . -»  
od  la t  12
REPER TU AR  K IN  — na pod­
s taw ie  in fo rm a c ji W ZK  
FO TO P LAS TYKO N  — W Oj. Pol. 
36 — „C e jlo n  wspó łczesny”  g. 
10-21

K LU B Y
13 M U Z  — p l. Ż o łn ie rza  2
czyn n y  od g . 11
N O T — W o j. P o l. 67 — czy n n y
o d  g. 13—23; o d c z y t m g r  M .
S ie m ln a  „P a te n ty , k a ta lo g i
f irm o w e  i  n o rm y  ja k o  ź ró d ło
In fo rm a c ji”  g . 18
TPP R  -  W oj. Po!. 66 — f l i n t
4.0 m o im  p rz y ja c ie lu ”  g . 18*
20 — radź.
G A R N IZO N O W Y  — W a w rzy -  
n a k a  5 — U W P d la  rod z icó w  
„ F i lm  i  te a tr  ja k o  środ ek  w y ­
chow aw czy”  I  f i lm y  ośw ia to ­
w e  g . i *
P IW N IC A  — N iep od le g ło śc i l f
— p re le k c ja  inż . K a m iń sk ieg fl 
na te m a t a lko h o lizm u  g. 19

WYSTAWY
M U Z E U M  — S ta ro m łyń ska  21 

—̂ m alarstw o po lsk ie , ś red n io ­
w ieczna rzeźba pom orska, re ­
nesansowe s tro je  ks iążą t szcze 
c ińsk ie h  g. 10—16 
W A Ł Y  CHRO BREGO 3 — a r­
cheologia , p rzy ro d a  m orska* 
a rc h ite k tu ra  w n ę trz  ok rę to ­
w ych  g. 10—16
D OM  K U L T U R Y  K O L E JA R Z A
—  P a rtyza n tó w  2 — rzeźba f  
g lp s o ry ty  Ire n y  W abiszewskieJ

g. 14—22
C BW A — S ta rom łyńska  27 — 
m a la rs tw o  Jerzego B rzozow ­
skiego i  Edm unda W itk o w s k i*  
go oraz g ra f ik a  M aria n a  N ycz - 
k l  — g. 10—16
13 M U Z  — p l. Ż o łn ie rza  2 -» 
w ys ta w a  m a la rs tw a  Ja n in y  K o ­
s ińsk ie ] — g. l l  
K L U B  MP1K — W o j. P o l. 2 -a 
w ys taw a  re p ro d u k c ji m a la r­
s tw a  radz ieck iego ł  ro sy jsk ie ­
go
Z A M E K  — Jan Z d a re w irz  
k o rz e n lo fo rm y ; Jan  B a ńko w ­
s k i  — m a la rs tw o  dekoracyjna! 
na  p o rce lan ie  g . 10—18

SZPITALE
M IE J S K I S Z P IT A L  D Z IE C IĘ * 
CY — św . W o jc iech a 7 
I I I  K L IN IK A  C H IR . — Pom o­
rza n y
P O R A D N IA  IN T E R N IS T Y C Z ­

N A  — W o j. P o l. 63 — g . 18—2*

APTEKI
N r  7 — 5 L ip ca  7 — te l. 443-31 
N r  8 — W oj .P o l. 134 — te l, 
451-17

K IN A  TERENOWE
i

K A M IE Ń  (Fregata) —  ¡¡F o rtu * 
n e lla ”  — f r .-w ł.
L IP IA N Y  (W iedza) — »,Tow a­
rzysze b ro n i”  — f r .  
M IĘ D Z Y Z D R O JE  (S łow ian in)
— „T a je m n ic z y  re w o lw e r"  
ang.
G O LE N IÓ W  (W isła) — i,P ra w o  
1 bezpraw ie”  — ang.
G R Y F IN O  (G ry f) — Ś w iad ek  
oskarżen ia”  — U SA 
CHOSZCZNO (Znicz) — „D a m a  
kam e lio w a”  — USA 
DĘBN O (P rzedw iośnie) — ^Pe­
chow iec”  — argent. 
SW IN O U JSC IE (R ybak) «  
i.S p fa w cy  n ie zna n i”  — w ł, 
STA R G AR D  (Ina ł —  *,P ó łg łó ­
w ek”  — fet.
N O W O G AS D  (Orzeł) — „M e la  
K a m p f”  — gzwedz. 
M Y Ś L IB Ó R Z  (Słońce) — ¡.Czat 

n y  O rfeusz”  — f r . - w l.  
S T A R G A R D  (D ar) — „S ła b a  
p le ć ”  — f r .
T R Z E B IA T Ó W  (M o rsk ie  O ko)
— „A to m o w a  k a c z k a " — ang, 
G R YFIC E (Capito l) — „K s ię g a  

d żu n g li”  — ang. 
ł o b e z  (Rega) — „C za rn e  b ły ­
skaw ice ”  — U SA 
W 'ARSZÖW  (Pom orzan in ) s»

„C ia o , c iao b a m b ina ”  — w ł,

y //////////////y //////^
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S Z K O Ł A
dla nauczycieli

PRZED KILKOMA tygodniami powstał w 
Szczecinie nowy skrót—WOSS. Jest to skrót naz 
wy nowo powstałego Wojewódzkiego Ośrodka 
Szkolenia Sportowego. WOSS mieści się w ha 
l i  sportowej przy ul. Narutowicza i  został po w o 
l a n y  po zlikwidowaniu Technikum WF. Ośro­
d e k  korzysta z wielu urządzeń i sprzętu byłe­
go Technikum oraz hali i  sali gimnastycznej 
administrowanej poprzednio przez Technikum.

będzie m ieś* 
e l l  się w  h a li i  sa li b y łe ­
go  TW P , czy  je d n a k  w y ­
s ta rczy to  d la  zapew n ien ia 
od po w ied n ich  w a ru n kó w  
kursa n to m ?

— Sale te  będą doda t­
k o w o  w yposażone. Zresztą 
po rem oncie  m a ją  one ju t

W  J A K IM  C ELU  zos ta ł —  Jaka  Jest pewność, Iż  in n y  w yg lą d . Sp rzę tu  nie 
p o w o ła n y  ośrodek? Jak ie  w  oś rodku będzie le p ie j?  zab rakn ie , oby ty lk o  do - 
będą jeg o zadan ia? — p y -  p is a li ku rsa nc i,
ta m y  przew . W K K F iT  Z ił.  — Przede w szys tk im
O RŁO W SKIEGO, skon cen trow a n ie  szko le n ia  — Jak ie  m acie  p la ny

w  je d n ym  ośro dku pozw o- szkoleniowe?
—  J a k  sam a nazw a w ska l i  na u je d n o lice n ie  m etod 

Suje, g łó w n ym  celem  o- szko len ia . Po w tó re , m am y — O środek p o w in ie n  pree 
Środka będzie szkolenie , za m ia r zapraszać w y k ła -  s zko lić  in s tru k to ró w , tre -  
D otychezas szkolenie k a d -  dow ców  spośród n a jle p -  n e ró w  i  o rg an iza to ró w  
r y  tren e rsko  -  in s tru k to r -  szych fa cho w có w  k ra jo -  spo rtu , tu ry s ty k i i  w ypo - 
s k ie j b y ło  zup e łn ie  zan ied w y c h ; zna ko m itych  tre n e - czynku  w e  w szys tk ich  d y -  
ba ne . S z k o liły  częściowo sów  z  in n y c h  ośro dkó w , scyp lin ach . O bok k u rsó w  
z w ią zk i, częściow o fe d e ra - nauko w ców  z w yższych u -  szko le n io w ych  w  okres ie 
c je . a le  n ie  zawsze k u rs y  cze ln i W F, p ro feso ró w  m e - p rz e rw  w  ro zg ryw ka ch  po 
s ta ły  na w ła śc iw ym  p o z io - d y c y n y  itp ,  szczególnych d y scyp lin  bę-
m ie . dą od byw ać się k u rs y  we
-  —  "■ "  — Poz iom  k u rs ó w  ża le - r y f ik a c y jn e  d la  p ra k ty k u -

ż y  je d n a k  rów n ie ż  p rze de ją c y c h  ju ż  tre n e ró w  i  in -  
w szys tk im  od  po z iom u k u r  s tru k to ró w  w szys tk ich  d y -  
san tów . D otychczas do bó r seyplŁn spo rtu . S port w y -  
kan dyd a tów  b y ł „p rz e - czyn o w y  w szed ł ju ż  w  ta - 
dz iw n y”  i  zup e łn ie  p rz y -  k ie  s ta d ium , że nauczycie 
p a dko w y. le m  m oże b yć  je d y n ie  czło

w ie k  napraw dę dobrze
— Isto tn ie ,- w  w ie lu  w y -  p rzyg o to w a n y  n a uko w o  i

padkach n ie  b y ło  n a jle -  fa cho w o , Lu d z ie , k tó rz y  
p ie j. Często też w yb ie ra n o  n ie  sp ro s ta ją  ty m  w ym o - 
na k u rs y  in s tru k to rs k ie  gom  będą m u s ie li opuścić 
lud z i, k tó rz y  po  kosz to w - szeregi, 
n y m  i  d łu g o trw a ły m  szko- M a m y  ró w n ie ż  zam ia r 
le n iu  n a s tę pn ie  n ie  p ra c o - o rgan izow ać s ta le  k u rsy  
w a li  w  te j dz iedz in ie . Na doszko len iow e d la  nauczy* 
do bó r k a n d yd a tó w  na in -  c ie li W F. T o  je s t p rzecież 
s tru k to ró w  i  t re n e ró w  bę- ka d ra , k tó ra  p rzyg o to w u je  
dz iem y w ię c  zw racać szcze tę  o lb rzym ią  arm ię  p rz y -  
gó lną uwagę. sz łych  spo rtow có w , i  k tó ­

ra  m us i być napraw dę fa -
— Jak  pan p ra k ty c z n ie  C),ow o i  now ocześnie p rz y -  
id z i rozw iązan ie  zapew - go towana.

n ie n ia  do b rych  k a d r  w y ­
k ładow ców , k tó ry c h  p rze - _  K to  będzie sp ra w o w a ł 
c ięż n ie  zawsze zna jdz ie - op iekę nad WOSS? 
m y w śró d  szczecin laków?

— D o b ry  fa cho w ie c , tre -
— w y k ła d o w c ó w  będz ie - n e r  k u ltu ry s tó w  waszego 

m y zap rasza li na pew ien k u rs u , m g r  BIELEC, 
okres, w  k tó ry m  w łaśn ie

Wicemistrz 
Europy  
BENDIG 
w Szczecinie
'M IŁ O Ś N IK Ó W  p tęśc ia r-

h tw a  w  naszym  mieście 
czeka w  na jb liższą  n ie ­
dz ie lę  p ie rw sza w  ty m  se­
zon ie  im preza bokserska. 
B ędą to  zaw ody o m is trzo ­
s tw o  I I  l ig i  pom iędzy PO­
G O N IĄ  Szczecin a GEDA- 
IS IĄ  Gdańsk. D rużyna 
gdańska, k tó re j trenerem  
je s t b y ły  w ie lo k ro tn y  re ­
pre zen tan t P o lsk i .— KRU- 
2 A, przy jeżdża do Szcze­
c in a  w  sw ym  n a js iln ie j­
szym  sk ładzie z w icem i­
s trze m  E u ro py  — B E N D I- 
G IE M  na czele.

Sądząc z p ierw szego «u k  
eesu, ja k im  n ie w ą tp liw ie  
je s t rem is  uzyskany przez 
po go ń w  m eczu bydgos­
k im  z A s to rią , niedz ie lne 
spo tka n ie  po w inn o być 
c iekaw e. L iczym y  szczegół 
» ie  na dobrą  w a lkę  RA- 
G IN I i  S IDO RO W ICZA, 
k tó rz y  w  m eczu z A s torią  
od n ie ś li cenne zw ycięstw a 
nad cz łon kam i k a d ry  na ­
rod ow e j. W  do b re j fo rm ie  
e n a jd u je  się rów u ie ż  K U ­
P IEC , k tó ry  Adam skiem u 
u le g ł m in im a ln ie  na pu nk  
ty ,  s tosunkiem  głosów  1:2. 
P ozosta li p ięściarze szcze­
c ińscy p o s ta ra ją  się zape­
w ne  o ró w n ie  do b re  w a l­
k i ,  aby I i- lig o w a  in a u g u ­
ra c ja  sezonu bokserskiego 
w yp a d ła  w  Szczecinie ja k  
n a jle p ie j.

Początek m eczu w  n ie ­
dz ie lę  o godz. 12 w  H a ll 
S p o rto w e j p rz y  u l.  N a ru ­
to w icza . (ck)

CZARNI
jeszcze mają
SZANSE

W CZORAJ rozm aw ia liśm y 
S p iłk a rz a m i szczecińskich 
C ZAR N YC H. Zaw odn icy , 
m im o  zajm ow anego w  te j 
c h w i l i  p ią tego m ie jsca  w  
ta b e li,  są nada l dość o p ty ­
m is tyczn ie  n a s tro je n i i  za­
po w ia d a ją  zac ię tą w a lkę  w  
po zosta łych  trzech m e­
czach. T rz y p u n k to w a  róż ­
n ica , dzie ląca zespół szcze­
c iń s k i od  lid e ra  ta b e li jes t 
d o  od rob ie n ia . Z a jm ują ce 
p ie rw sze m ie jsce  SZOM ­
B IE R K I m a ją  te raz n a j­
tru d n ie js z e  mecze, w  ty m  
2 w y ja zd y  i  to  do  S L A V II 
R uda oraz do F LO TY  Gdy 
n ia . T rzec i m ecz g ra ją  u 
s ieb ie  z C zarnym i. T a k  
w ię c  p rz y  ko rzys tn ych  dla 
zespołu tren e ra  K a m iń sk ie - 
go  rezu lta ta ch  os ta tn ich  
spo tka ń , aw ans do  I I  l ig i  
n a d a l s to i o tw orem .

Jeś li d ru żyn a  C zarnych 
w ło ż y  m aks im u m  a m b ic ji 
t  w y s iłk u  w  te  ostatn ie 
jnecze i  posta ra  się o  5—6 
p u n k tó w , to  m oż liw o śc i a- 
w  ans u będą zupe łn ie  re ­
a ln e . Już w  na jb liższą  n ie  
dz ie lę  (godz. 11), p rzy  zw y 
c ięs tw ie  nad S T A LĄ  K raś­
n ik ,  k tó re j u le g li w  p ie rw  
#zej rundz ie  0:2, Czadni 
m ogą w ró c ić  na  trze c ią  po 
* y c ję ,  zak ła da jąc  jed n a k  
porażkę lu b  na w e t rem is  
F LO TY  w  B ie la w ie . T rze­
c i po jed yne k V in  k o le jk i 
odbędzie s ię  w  Rudzie po ­
m ię dzy  S L A V IA  a SZOM 
B IE R K A M I. Rem is ty c h  ze 
epołów  b y łb y  n ie ko rzys t- 
Bff d la  szczecin ian.

(Rak)

Niezbyt licznie,
ale dobrze
PO SOBOTNIEJ imprezie lekkoatletycznej, 

zorganizowanej pod patronatem ZMS pod naz­
wą „ŚREDNIACY PILNIE POSZUKIWANI” 
rozmawialiśmy z je j inicjatorem — trenerem 
POTRZEBOWSKIM.

W ydaje  m i się — mó- — O czyw iśc ie ! T o  je s t 
« i  p. P o trzeb ow sk i — że n a jlep szy  sposob w y c h w y -  
n iedostateczn ie roz rek la m o  ta n ia  ty c h  m ło d ych  spor- 
w a liśm y tę  im p rezę w śró d  to w có w , k tó rz y  n ie  zaw - 
m łodz ieży. N ie  m ie liśm y  sze u m ie ją  zna leźć drogę 
w p ra w d z ie  z b y t w ie lk ic h  do k lu b ó w . Tym czasem  
a m b ic ji,  ab y  zg rom adzić  w ie lu  z uC T » tm kó w  g ro ­
na s ta rc ie  t łu m y , a le  s ta r t  s iło  jUż o s ia ły  k o n ta k t i  
za ledw ie «5 b i*s « < *y  -  to  o u m o i l W t o .  , lm  J t r m u i ;  
z b y t szczupła lic zb a ;

R ekom pensatą za to  by­
ł y  dobre re zu lta ty . Czasy 
są n ie  na jgo rsze a co  c ie ­
kawsze, że sposób b iega­
n ia  w ie lu  z  zaw o dn ików  
ro k u je  ja k  na jlepsze na­
dz ie je  na  przysz łość.

S podobał m l  s ię K ę dz io­
re k , s ta rtu ją c y  w  g ru p ie  
m ło d z ikó w , k tó r y  na dy­
stans ie 300 m  u zyska ł zu­
pe łn ie  d o b ry  czas — 40,8 
sek. R ów n ież w ś ró d  se­
n io ró w  cała p ie rw sza t r ó j ­
ka  zaw o dn ików , k tó ra  s ta r 
to w a la  na  d ys tan s ie  800 m, 
to  zd o ln i biegacze. K lsc i- 
ko  m ia ł czas 2.06,7 m in , 
H ry n ie w ic z  — 2.07,5 m in , 
a M a łko w sk i — 2.10,2 m in .

— Czy p rze w id u je  pan 
zorgan izow an ie  podobnej 
im p rezy  rów n ie ż  w  p rz y ­
sz łym  roku ?

j  m i r o  

zaległy mecz 
I I I  l ig i

N A  S T A D IO N IE  szczeciń­
sk ie j Pogoni rozegrane zo­
s ta n ie  ju t r o  t j .  w  c zw a r­
te k  o godz. 15 za leg łe  spo t 
ka n ie  o m is trzo s tw o  H I 
l ig i  p iłk a rs k ie j. P rzec iw ­
n ik ie m  PO G O N I I b  Szcze­
c in  będzie D Ą B  Dębno. 
Szczecin ian ie w  w ypa dku  
zw yc ięstw a , jeszcze ba r­
dz ie j um o cn ią  p ie rw szą lo  
ka tę  w  ta b e li. D ru g i zale­
g ły  z dn ia  10.IX . b r. mecz 
m  l ig i  po m ię dzy POGO­
N IĄ  B a r lin e k  1 A R K O N IĄ

P IO N IE R  L ID E R EM
I  L IG A  JU N IO R Ó W

W y n ik i z n ie d z ie li —  15, 
X . 61 r .

D ąb — B u d o w la n i 0 ? 1 
W ia ru s  — A rk o n ia  0 : 4 
Ś w it — C h ro b ry  2 :1
B łę k itn i — P io n ie r  1 : 2  
Pogoń S. — P ogoń B 

T A B E L A

1. P io n ie r  «
2. Pogoń Sj 6
3. C h ro b ry  5
4. Ś w it 7
5. A rkonda 6
6. W ia ru s  7
7. B łę k itn i 7
8. B u d o w la n i 7
9. D ąb 6

10. Pogoń B  5

W  n ie dz ie lę  22 X  d o jdz ie  
d o  ciekaw ego spotkania 
k tó re  praw d op od ob n ie  za­
decydu je o ty tu le  jes ienne­
go m is trza  I  L ig i J u n io ró w  
pom iędzy P io n ie re m  i  Po­
gon ią  Szczecin na  bo isku  
p rz y  u l. P o tu lic k ie j (godz. 
12). poza ty m  g rać będą: 
C h ro b ry  — B łę k itn i,  A £ k °-  
n ia  — Swat. D ąb  — ‘ W ia rus

10:2 11 :S
9:3 20:8
8:2 12:4
8:6 12:8 
7:5 13:7
6:8 9:15
5:9 8:11
4:10 7:21
3:9 3:13
2:8 4:9

Plan batalii przeciw zaspom i  gołoledzi

na ukończeniu!

JAK nas poinformo­
wało kierownictwo Miej | 
skłego Przedsiębiorstwa 
Oczyszczania, plan pra 
cy zmierzający do zabez 
pieczenia ulic w okresie 
zbliżającej się zimy jest 
na ukończeniu. Wiele 
wskazuje na to, że w 
wyniku postępującego 
rozwoju modernizacji 
szczecińskiego MPO, tc | 
goroczna zima zastanie 
przedsiębiorstwo lepiej 
przygotowane niż w ro 
ku ubiegłym. Uzyskano 
bowiem sporo sprzętu 
umożliwiającego, w ra­
zie gołoledzi czy opa-

Uprzedzać 
kaprysy aury 
zapobiegać 
ich skutkom

głównym celem MPO
dów śnieżnych, nie ty l­
ko natychmiastowe pod 
jęcie odpowiednich ro­
bót, ale rozwinięcie sze 
rokiej działalności za­
nim jeszcze zaistnieje 
groźba ewentualnego za 
kłócenia komunikacji.

— Już p rz y  och łodzeniu, 
k tó re  w skazyw a ło by  t y l ­
k o  na  m ożliw o ść powsta­
n ia  go ło le dz i, p ia s k a rk i 
w y ja d ą  na  określone tr a ­
sy i  zabezpieczą je  d la  ru-_ 
c h u  ko ło w eg o i  pieszego- 
— zapew n ia  d y r . M PO, T . 
P U S Z K IN . — M etoda u- 
przedzan ia  ka p rysó w  au ry  
i  Jak na jw cześnie jszego za 
stosow an ia ś rod ków  zapo­
b iega jących zakłócen iom , 
zapoczątkowana zosta ła w  
ro k u  ub ieg łym  z  bardzo 
k o rzys tn ym  rezu lta te m ,

DLA dalszego uspraw 
nienia prac porządko­
wych w  okresie zimy, 
MPO zaopatrzyło się 
już w kilkanaście spe­
cjalnych pojemników, 
które zostaną umieszczo 
ne na samochodach-po 
lewaczkach. Największą 
trudność sprawiać bę­
dzie jednak nadal zała­
dunek piasku. Wykony­
wany' ręcznie,--*! ■ więc, 
bardzo pracochłonny, 
stanowi pokaźną przesz 
kodę w  zwiększeniu ope 
ratywności piaskarek.

DOBR ZE b y  b y ło , g d y ­
b y  gospodarze m ia s ta  p rzy  
zn a li M PO l im i t y  na za­
k u p  k i lk u  sam ochodów 
przystosow anych do  w y s y ­
p yw a n ia  p ia s k u  i  zaopa­
trzen ie  się w  urządzenia 
u m o ż liw ia jące  cho ćby  czę­
śc iow ą m echan izację z a ła ­
d u n k u  te go  m a te ria łu .

W trw a ją c y c h  obecnie

p rzyg o to w an ia ch  do  z im o ­
w y c h  p rac po rząd kow ych, 
szczególn ie dużo u w a g i po 
św ięcano zabezpieczeniu 
u lic  n ie  o b ję tych  przez do 
zorców  t j .  b iegnących przy  
pa rka ch  itp .  O dśnieżanie 
ic h  nastręcza ło  zazw ycza j 
n ie m a ło  k ło p o tu . W  ro k u  
b ieżącym  p ra ca  p rz y  od­
śn ieżan iu  u l ic  zostan ie 
zm echan izow ana przez 
w prow adzen ie  spec ja lnych 
p łu gó w  cho dn iko w ych  w y  
kon an ych  w  w arszta tach 
M PO. U rządzenia te  za in ­
sta low ane n a  m a łych  w y -

Nie wszędzie
czyn społeczny
- przynosi
efekty

W ARTOŚĆ tego rocznych 
czynów  społecznych w  
Szczecinie i  w o je w ó dz tw ie  
ob licza  6ię, w e d iu g  op ra­
cow anych przez W ojew ódz­
k i  K o m ite t F JN  założeń; 
na 18,2 m in  z ł. D o tego 
jeszcze dochodz i pom oc 
państwa w  w ysoko śc i 7 
m in  z ł. Są to  p race z za­
k resu  m e lio ra c ji; n a p ra w y  
dró g , ośw ia ty , k u ltu ry ,  
z d ro w ia  i  urządzeń gospo­
d a rk i kom u na ln e j.

M e ld u n k i z  te re n u  w y ­
kazu ją , że n ie  w e  w szyst­
k ic h  po w ia ta ch  m ieszkań­
cy  Jednakow o re a lizu ją  
pod ję tą  In ic ja ty w ę . T a k  
np. ludność Załęża i  O ku - 
n ic y  w  pow . p y rz y c k im  
kończy ju ż  budow ę dw óch 
re m iz  d la  s traży  pożar­
nych , n a to m ia s t przebieg 
p ra cy  w  O b ry te j i  Z u k o ­
w ie  (pom im o p ie n ię dzy  za 
reze rw ow anych w  P rezy­
d iu m  PRN na  budow ę 
ś w ie tlic y  i  rozbudow ę szko 
ły )  n ie  p rzyn os i spodzie­
w an ych  e fek tó w . Lepsze 
są w y n ik i w  pow . g ry f iń -  
skim , gdzie m . in .  dz ięk i 
p ra cow n iko m  PGR w y re ­
m on tow ano j u t  — w  K a ­
m ie nn ym  Jazie — salę w i­
dow iskow ą) W  R urce  za­
k o ń czy ł się p ie rw szy  e- 
ta p  L u d o w y  sa li w id o w is ­
ko w e j (koszt 250 tys . z ł, w  
ty m  140 tys . czyn społecz­
n y ) . M ieszkańcy W e łtyn ia  
p rz y s tą p il i do b u d o w y  sa li 
w id o w isko w e j, w  k tó re j 
m ożna będzie w yśw ie tla ć  
f i lm y .

Rozpoczęły się Już w y ­
ja zd y  cz łonków  K o m is ji 
C zynów  Społecznych W oj. 
K o m ite tu  F JN  w  te ren. 
Ogjem ich  je s t p rze an a li­
zow anie p rzyczyn i  t r u d ­
ności,- k tó re  harcu ’
— — *

w ro tk a c h  ty p u  „M u lt lc a r ”  
odśnieżać będą w  c iągu 
g o dz in y  7—9 k m  k w . u l l-

ZMAGAZYNOWANO 
już ok. 80 tys. kg spe­
cjalnej soli do posypy­
wania ulic. Zamówiono 
również pokaźne ilości 
piasku, który ma być 
dostarczany barkami do 
nabrzeży miejskich.

(dm)

DUDNI WODA DUDNU

...na ul. Krasickie 
go, w starej, od 
dwóch lat nieczyn­
nej studni. Woda 
jest, ale trzeba wy 
remontować pompę.
Okoliczni mieszkań 
cy, jako, ¿e nie 
wszyscy lubią wodę 
z fenolem, czynili 
u kompetentnych 
czynników stara­
nia, aby pompę zreperować. Jesz* 
cze przed wakacjami przybyli n4 
miejsce mistrzowie w tym fachut 
popatrzyli, postukali, postękali 
przy okazji, porozkładali na ulicy 
jakieś rury i  inne żelastwo i  po- 
szli. A  wody jak nie było, tak nie 
ma.

Któż, ach któż zainteresuje *{$ 
dalej remontem tej studni? Kom­
petentne czynniki powinny jak 
najszybciej umożliwić mieszkań­
com korzystanie z wody bez fe­
nolów. (jaw.)

Kiedy doczekamy się

O „KASKADY“ 
o pawilonów

przy barze „Extra“
o  zakończenia 

remontu PDT
H A N D E L n ie  m a szczęś­

cia do  bu do w lan ych. N ie ­
często s ię  zdarza, b y  han­
d lo w y  o b ie k t in w e s ty c y j­
n y  b y ł od da ny  w  p rze w i­
dz ia nym  te rm in ie .

W  A le i N iepod ległości 
trw a  obecnie budow a 
trzech ob iek tó w  hand lo­
w ych . SPBM  n r  1 przyg o ­
to w u je  ;,K A S K A D Ę ”- — 
k o m b in a t gastronom iczny, 
k tó re g o  te rm in  od da n ia  — 
31 g ru d n ia  (w ia do m o — 
S y lw ester!) je s t  m ocno za­
g ro żon y;

Po p rze c iw n e j s tro n ie  a- 
le i ,  p o  obu s tron ach  ba ru  
„E x tra ”  w lecze się p raca 
p rzy  dw óch p a w ilo na ch  
PSS. W  je d n y m  będzie się 
m ie śc ił s k le p  ob uw n iczo- 
fu trz a rs k l, w  d ru g im  sprze 
daw ane będą a r ty k u ły  go­
spodarstw a dom ow ego, w  
ty m  „1001 d ro b iazgów ” . 
B a r ,;E x tra ”  j u t  c z w a rty  
m ies iąc k a r m i codz ienn ie  
tysiące szczec in laków  a o -  
tw a rc ia  p a w ilo n ó w  n ie  m o 
źna się doczekać.

T rze c im  ob iek te m  Jest 
Pow szechny D om  T o w a ro ­
w y  p rze bu do w yw a ny  przez 
SPBP. N ib y  w szys tko  idzie 
zgodn ie z ha rm o no gra­
m em : pra ce  na pa rte rze  
m a ją  b yć  zakończone z 
koń cem  p a źdz ie rn ika , a 
całość p ra c  bu do w lan ych  
w  g ru d n iu  — zaró w n o d y ­
re k c j i ,  j ą k  1 k lie n to m  t r u

dn o  u w ie rzyć , że trw a ją c y  
j u t  b lis k o  3 la ta  rem on t 
P D T  m oże s ię  wreszcie 
skończyć. (aż)

N A  A P E L  ZSP k i lk u ­
se t s tu de ntó w  w yższych 
ucze ln i i  S tu d iu m  N au­
czyc ie lsk iego p rzepracu je  
n ie dz ie lę  p rz y  po rzą d ­
k o w a n iu  Szczecina. W y­
d z ia ł G ospodarki K o m u ­
na lne j P rezyd ium  M RN  
zapew n i sam ochody,
sprzęt i  fa cho w e  k ie ró w  
n ic tw o  ro b ó t.

S tudenc i P A M  będą 
pracow ać p rz y  u l. G ru ­
d z ią dzk ie j, s łuchacze P o li­
te c h n ik i i  S tud iu m  N au- 
c ie lsk iego p rzy  n iw e la c ji 
te re n u  na Gum ieńcach a 
s tudenci WSR p rz y  u l. 
A ka d e m ick ie j. (B)

W  C ZW A R TE K  19 bm . O 
godz. 19 w  s a li w yk ła d o ­
w e j P A M  p rz y  u l. U n ii 
L u b e lsk ie j 1 — P o lsk ie  To 
w arzys tw o  L e ka rsk ie  o r ­
ga n izu je  zebran ie nauko ­
we. Tem atem  będą re fe ra - 

po kazy z Państwow e- 
" im  P rz e d w i

Na tropach 
...chlewików

W ODPOWIEDZI na
notatkę zamieszczoną w 
„Kurierze”, traktującą 
o dzikim budownictwie 
szop i  chlewików na 
Żelechowie, Miejska 
Stacja „SANEPID”  za­
wiadomiła nas, że współ 
nic z kierownictwem 
ADM-2 podejmie tygod 
nlowe kontrole. W wy­
padku stwierdzenia dzi­
kiego budownictwa, 
sprawy zostaną skiero­
wane na kolegium orze­
kające. (wit)

Aby w Odrze
n ie  było  
fenolów !

J A K  w ażn e  są w  now o­
czesnym  p rzem yśle  a zw la 
szcza w  now oczesnej che ­
m ii dobrze  rozw iązane za­
ga dn ien ia  śc ieków  fabryez 
nych , w ie  każd y  z  m iesz­
kań ców  Szczecina, pam ię ta  
ją cy  „ fe n o lo w e  czasy”  w  
naszych w odociągach. N ad 
ty m i w ła śn ie  sp raw am i ra ­
dzić będą sp e c ja liśc i na 
o rg an izo w an e j przez Stów. 
In żyn ie ró w  i  Tech n ikó w  
P rzem ysłu  Chemicznego ko 
ło  „W łó k n o ”  w ojew ódzkie j! 
naradzie , k tó ra  odbędzie 
się 20 paźdz ie rn ika  w Z a­
k ład ach W łó k ien  Sztucz­
n ych  w  Zydow cach.

C elem  n a ra d y  Jest o k re ­
ślen ie  fo rm  w spó łp racy  
n a u k i, p rze m ys łu  i  a d m i­
n is tra c ji gospodarczej, a 
także usta len ie  wstępne 
p ra k tyczn ych  m etod i  spo­
sobów  oczyszczania ście­
ków  na  te re n ie  i  w  w a ­
ru n ka ch  w o je w ó dz tw a  szcze 
cińsk iego .

W  naradzie wezm ą u d z ia ł 
p rócz m ie jscow ych 6pecja 
l is tó w  i  p rze dsta w ic ie li 
za in teresow anych zak ła ­
dów , przedstaw ic ie le  in ­
s ty tu tó w  PA N , NOT, w yż­
szych ucze ln i o rą z  k ra jo ­
w ych  o rg a n izac ji eneclaU -

TELEW IZJA
p ro g ra m  szczeciński

10 — d la  szkó l j j ln w a z ja  no»
w ych  tw o rz y w ” , 15.55 — k lu b  
m yszk i M ik i,  16.40 — „P o d  G ie­
w on tem ” , 17.20 —• „S ą d  przed 
kam e rą ” , 17.50 rep o rtaż  z Sie- 
k ie re k , 18.05 — im preza roz­
ry w k o w a  d la  dz ie c i „P o lo w a ­
n ie  z nagonką” , 18.45 — „ N a  
p ó lka ch  ks ięg a rsk ich ” , 18.55 —» 
w szechnica T V  „C h o ro b y  n a ­
szego w ie k u ” , 19.30 — d z ie n n ik  
te le w iz y jn y , 20 — te le tu rn ie j 
■„K ó łk o  i  k rz y ż y k ” , 20.30 —, 

„ W ie lka  dro ga ” , 21.05 —  „D o ­
branoc ta to ” , 21.40 — osta tn ie  
w iadom ości, 22 — sprawozda­
n ie  f ilm o w e  z  X X I I  Z ja z d u  
K P ZR .

P rog ram  b e r liń s k i

18 — w id o w is k o  d la  dz ie c i 
od la t  12, 18.25 — rep o rta ż  
„S p o tka n ie  w  R jasan” , 18.45 — 
ty s ią c  w iadom ośc i te le w iz y j­
nych , 18.55 — po zd ro w ie n ia  te ­
le w iz j i  dz iec ięce j, 19 — spo tka  
n ie  w  B e rlin ie  ■ K ;  E. von 
S ch n itz le r, 19.40 —  k ro n ik a ,
przeg ląd  w ydarzeń, prognoza 
pogody, 20 —  reportaż „ B i le t  
lo tn ic z y  n r . „ ” , 28.30 — ».Pyta- 
n ia  krzyżow e  z ... s ym p a tii” , 
2L15 — „C za rne  ska rb y ” , 21.45
— rad z ie ccy soliści tańczą i  
ś p ie w a ją ; os ta tn ie  w iadom ości 
k ro n ik i.

C Z W A R T E K

10 — k ro n ik a , 19.15 — j,Pytan ia ! 
k rzyżow e  z... s y m p a tii”  (J l 
część), 11 — rep o rtaż  „ B i le t  
lo tn ic z y  n r...” , 12.15 — test,
13.15 «- f i lm  „Z d ra d z ie c k i w i­
ch e r” , 16 — w id o w isko  d la  dz ie  
c l od la t  12 „T a r g i m is trzó w  
Ju tra ” , 18.15 — „C z y  boks je s t 
szkod liw y? ” , 18.45 — ty s ią z  
w iadom ości te le w iz y jn y c h , 18.55
— po zdrow ien ia  te le w iz ji dz ie  
c ięce j, 19 — reportaż z radz iec 
k ic h  zak ła dó w  p rze m ys ło w y  c li

Postęp te chn iczn y” , 19.30 —. 
k ro n ik a , przegląd w ydarzeń; 
prognoza pogody, 20 — sz tu ka  
te le w iz y jn a  „W szys tko  d la  lu -  
d z i” , 21.19 — „M o skw a  — h i­
s to r ia  je d n e g o  m iasta” , 21 -« 
« p o rt; osta tn ie  w iadom ości;

RADIO
w i a d o m o ś c i :  i i .oo, tt.se , 23.59
SERW IS R Y B A C K I: 19.00 
S ZC ZE C IN : 16.05 — m u zyka  ta. 
neczna, 16.20 — sportow e roz ­
m aitośc i, 16.40 — „ U  naszych 
sąsiadów” , 17 — m elod ie  ze 
sceny i  ek ra nó w , 17.3« — p rze ­
g lą d  a k tu a ln o śc i W ybrzeża* 
17.50 — a u d y c ja  a k tu a ln a , 18 — 
e r ra re  hu m an um  est, 18.30 — 
fe l. Janusza M ich a lsk ieg o , 22.1» 
—- „C o  d a le j” , 22.30 —- rep . % 
ko n ce rtu  sym fon icznego. 
W A R S Z A W A : 15.30 — d la  dz ie ­
c i:  „O b ra z k i ze św iata” , 15.50
— „U w e rtu ra  do  o p e ry  „S ro k a  
i  Z ło d z ie j” , 18.35 —- E konom ie* 
n y  p ro b lem  tyg od n ia , 19.30 — 
słuch . p t .  „P s y ” ; 20.30 — ka le j­
do skop k u ltu ra ln y , 21 — *  k ra  
Ju i  ze św iata , 21.21 — k ro n ik a  
spo rtow a , 21.30 — o rk . tanecz-

O D P O W IE D Z I R E D A K C J I

K lie n c i sk lep u  n r  17 ż  u l. W ie lk o  
p o ls k ie j. U prze jm ość je s t Jedną z 
po dstaw ow ych cech dobrego sprze 
da w cy . B a rdzo nam  w ię c  m iło , że 
Wasz sk lep  posiada ta ką  w łaśn ie  
obsługę.

M g r. W . Le w icka . Sp raw ę P a n i 
sk ie ro w a liśm y  do  rozpatrzen ia  
przez M ie js k ie  P rzeds ięb iors tw o 
K o m u n ik a c y jn e  w  Szczecinie.

M ieszkańcy Sto lczyna. 2aden za
k ła d  ga s tron om iczny w  Szczecinie 
n ie  p rzyzn a je  się do zam kn ię te j 
Jad ło d a jn i w  S to łczyn ie . Jeśli je s t 
to  m ożliw e , p ro s im y  up rze jm ie  o  

, - w ianiej d o ^ £ o j  ją i ia l3 j i i i£ L J i* l iŁ



W NIEDZIELĘ 15 pai zowaly w Warszawie w
dziernika br. Polskie Ra- Pałacu Kultury i  Nauki 
Aio i  Telewizja zorgani* błyskawiczny konkurs 

dla dzieci pod hasłem. 
,ZDOBYWAMY BŁĘKI­
TNY PĘDZELEK” . Wzię 
l i  w nim udział mali 
„malarze” w wieku od 
do 7 lat w grupie młod­
szych i  od 8 do 12 lat w 
grupie starszych.
CAF — fot. Wdowiński

sKle a m ” , i 
Bie codzienni
6tVSTy prze i
Ogląda się u 
lfew izorów .

TASZKIENT
pod znakiem
POLSKI

D Z IE N N IK A R Z  p rz e b y ta  
¡Jący w  ty c h  dn iach w  T a­
szkiencie odnosi w rażen ie, 
t e  tu  W łaśnie trw a ją  „P o l­
sk ie  d n i” . O Polsce czyta 

' ;  codziennie w  gazetach i 
przez rad io , Polskę 

‘ 5 n a  ekranach te -

N a jm ocn łe jszym  akce n ­
te m  o w ych  „ d n i”  Jest n ie ­
w ą tp liw ie  po lska  w ystaw a 

m yślow a ha nd lu  zagra
„V a r im e x ”  i  „E -  
N a je j  o tw a rc ie

U zbekistanu 
to w . S zara f R aszidow  i  
cz łon kow ie  p re zyd iu m  KC .

'■(Przed kam e ra m i taszkien 
p k ie j te le w iz ji w y s tą p ił rad  
cą  h a n d lo w y  am basady po i 
B f ie j w  M oskw ie. Po d z ic -  
s iec io m inu to w e j a u d y c ji ta- 
sfSaencka te le w iz ja  poka- 

d o ku m e n ta ln y  f i lm  
„IG la t  P o lsk i Lu d o - 

. F i lm  te n  w y ś w ie tla ­
n y  je s t ob ok  „Zezow a tego 
szczęścia”  (k tó re  ro b i tu  
fu ro rę )  w  s to lic y  U zbek i­
s tanu.
W a  w ys tęp y  znane j po l­

s k ie j śp iew aczk i A l ic j i  Dan 
ljó w s k ie j, k tó ra  w  tu te jsze j 
¿perze śpiew a ty tu ło w e  
p!a r t le  w  „Tosce”  i  „ A i-  
dzje” , b ile ty  w y ku p io n o  
na  t r z y  d n i naprzód. O w a­
c jo m  pu b licznośc i na  cześć 
p o ls k ie j śp iew aczk i n ie  m a 
końca.

JE Ś L I dodać do tego, że 
, W rep ertua rze  tu te jsze j o- 

p « ry  zn a jd u je  się „H a lk a ” , 
a w  codziennych kon ce r­
ta ch  f i lh a rm o n ii s łyszy się 
C hopina, w szystko to  sk ła - 

Hwierdzenia, że w 
o d byw a ją  się

IV

n ja  do tw ie rdze n ia , że 
Taszkiencie od byw a jt 
n ie o fic ja ln ie  „P o lsk ie  •

R. D A N IE L E W S K I

ÜPTON SINCLAIR 
WSTĘPUJE 
fW ZWIĄZEK
m a ł ż e ń s k i

NOWY JORK PAP. 
Upton Sinclair, znany 
pisarz amerykański, lat 
83. po siedmiu miesią­
cach wdowieństwa oże­
n ił się 14 ten. z 79-ietnią 
focjową, panią Marie Eli 
sabeth Willis.

[PAJĘCZYNY
kulturalnej nudy'

NIEDAW NY RAJD „KURIERA0 PO SZCZE- wiedzieć. O to w pierw Nie ma obawy, że 
CINSKICH .ŚWIETLICACH OBJĄŁ W PRAW - szym rzędzie powinna program ten nie chwy 
DZIE N IE W IE LK Ą  IC H  ILOSC, N IEM NIEJ zatroszczyć się przyza- ci. Zapotrzebowanie 
JEDNAK JESZCZE RAZ POTW IERDZIŁ, ZE kładowa placówka kul- społeczne na tego ro- 
SWIETLICE, W KTÓRYCH COS SIĘ ROBI, turalno -  oświatowa, dzaju działalność jest 
NALEŻĄ, NIESTETY, DO MNIEJSZOŚCI. Są na to fundusze ogromne. Zaintereso- 
PRZEW AżAJĄ TAK IE , W KTÓRYCH N IC  (związki zawodowe w wania współczesnego 

SIĘ N IE  DZIEJE. naszym województwie człowieka są szerokie,
w tych Pterw ssych !y d i w  « M o  tego dyspjnuja rocznlt> ro- nie mieszczą si? w do-

biegnie u ta r ty m  korytkiem jest, aby niemała ilość obu- rną dwóch i poł muio- tychczasowych skost- 
— od czy ty , f i lm y ,  gry towa m a rły c h  tworów, nazywa- na złotych), jest Uch- małych, świetlicowych 
rzyskle, zespoły artystycz- n ych  spinanie placówkami waja prezyciium Rządu ramach, ne. W ty c h  d ru g ich , ja k o  k u ltu ra ln o  -  oświatowymi, * - Q. -  5,
się rze k ło , n ie  p ro w a d z i się za jm ow a ła  n ie je d n o k ro tn ie  z  .  .  A ROZRYWKA? Tak,
żadne j p ra cy . Is tn ie ją  t y l -  duże pom ieszczen ia, które trzebna jest tylko im - , . ■ .
...............................  “  radością p rz y ją łb y  jakiś ci atyWa j  pomysło- ale * a K z e-* * *  nrzed.cT.kni. m. cjaiywa p w u y  H  SOCHACKA

UWAGA,
ESPERANTYSCIJ

R O K  bieżący o b f itu je  w  
ko n k u rs y  lite ra c k ie . O sta t­
n io  ko n ku rs  ta k i og łos ił 
rów n ie ż P o lsk i Z w iązek Es 
pe ran tys tó w , na u tw o ry  do 
20 s tron  m aszynop isu , oczy­
w iśc ie  w  ję z y k u  Esperan­
to. N ag ro dy  I  — 1500 zł,;

ko po to, by zakład pracy ............ .... .mógł w sprawozdaniu doty- Żłobek, przedszkole, czy in- - . . . - .
czącym działalności kultu- na instytucja, cierpiąca na WOSC aziaiaczy, raa za 
ralno-oświatowej napisać: brak pomieszczeń? kładowych, wreszcie e-
posjadamy ^etUcę, a w tatowego aparatu pra-
n ie j ta k i to  a ta k i sprzę t,

i,Gryfy Pomorskie” 

fdla muzyków F ilharm on ii

Inauguracja 
nowego sezonu

PO  D ŁU Ż S Z E J p rze rw ie  w a k a c y jn e j F ilh a rm o ­
n ia  im . K a rło w ic z a  za in au gu ro w a ła  n o w y  sezon 
a rtys tyczn y .

P rog ram  p ie rw sreg o  ko n ce rtu  n ie  p rz y n ió s ł w ię k ­
szych now ości z w y ją tk ie m  a r i i  z  o p e ry  G IO R D A - 
N O  „A n d re a  C henier”  w y s ta w ia n e j n ie da w no  z du - 
Zym  pow odzen iem  na  scenie sto łeczne j op e ry . K o n ­
c e rt został p rzyg o to w an y  z  dużą sta rannośc ią , za 
co n iech będą d z ię k i naszej o rk ie s trze , k tó re j d y ­
re k c ję  o b ją ł ty m  razem - u ta le n to w a n y  d y ry g e n t 
m łodego po ko le n ia , A n to n i K U N IC K I.

W  I I  kon ce rc ie  b ra n d e n b u rsk im  B acha zaw odzi­
ła , n ie s te ty , m o m en tam i, dośw iadczonych skąd inąd 
m uzykó w , odporność zaw odow a. S yp a li się w ię c  
na  w yśc ig i, c o  w  m uzyce ba chow skie j g ro z i szcze­
gó ln ie  p rz y k ry m i kon sekw e nc ja m i.

B A R D Z IE J  in te re su ją cy  b y ł gośc inny w ys tęp  
m łodego ba ry to n a  O p ery  W arszaw sk ie j Z dz is ław a 

K L IM K A , k tó ry  w  a ria ch  op e ro w ych  zaprezentow ał 
pe łny , nośny głos, znaczną k u ltu rę  m uzyczną i... 
pew ne b ra k i d y k c y jn e , po tw ie rdza jące  konieczność 
n ie us ta nn e j p rą cy  nad sobą. N ie  z a w ió d ł akom ­
pan iam ent, zarów no o rk ie s tro w y  ja k  i fo rte p ia n o ­
w y  (a ria  z „K s ię c ia  Ig o ra "  — J e rzy  S te m a lsk i).

P rzed d ru gą  częścią ko n ce rtu  przew odn iczący 
P re zyd iu m  M R N  H . Ż u k o w s k i w rę c z y ł k i lk u  człon­

ko m  o rk ie s try  z d y re k to re m , k ie ro w n ik ie m  a r ty ­
s tyczn ym  i  p ie rw szym  d y ryg e n te m  Józefem  W IŁ ­
K O M IR S K IM  na  czele, nadane przez P re zyd iu m  
W  RN z ło te  i  sreb rne „G try fy  P o m o rsk ie ” .

O rk ies tra  poczuła s ię  ja k b y  p e w n ie j ju ż  w  p ie rw ­
szych ta k ta c h  ka r łow iczow sk ieg o  „E p izo d u  na  m a­
skaradz ie”  (z in strum en tow anego przez G . F ite l­
berga). Soczyście zab rzm ia ł k w in te t,  z na jlepszej 
też  s tro n y  pokaza ł się w  tu t t i  ca ły  zespół.

R ów n ież u w e rtu rę  K . M . W ebera do op . „E U R Y - 
A N T Ę ” , w ykon an ą  z dużą sw obodą i  lekkośc ią ; 
p rz y ję l i  s łuchacze d łu go  n ie  m ilk n ą c y m i b ra w a m i; 
K tóre  o p ła c iły  sow ic ie  t r u d  d y ry g e n ta  nad p a r ty ­
tu rą  i  m u zykó w  na d  g łosam i o rk ie s tro w y m i.

D z ięku ją c  naszem u zespo łow i F ilh a rm o n ii I  d y ­
ry g e n to w i p ią tkow e go  k o n c e rtu  zą udane o tw a rc ie  
sezonu a rtys tyczne go , życzym y Im  z te j  o k a z ji 
w ie lu  n o w ych  sukcesów  i  zawsze ta k  p e łn e j, ja k  
na  in a u g u ra c ji, w id o w n i,

MBŁs

Dotychczasowa dzja- cowników i  instrukto- 
lalność świetlic skiero- rów kulturałno-oświa- 
waua była głównie na towych.
ÍSrm,y „  rozrywkowe. wol4NIE „
Chodziło O to, by czło- pracy w świetlicach trwa 
wiekowi po ośmiogo- nie od dzisiaj. Tego roku 
dzirmym dniu pracy JSg’V J S Ü H .  “ r. £  
aac „cos dla ducha, września 1962 r. trwać bę- 
Owo „COŚ" organizowa- dzfe Rok Oświatowy, w cza
ło  s ie  d o  n a im n ie is 7 e i  s ie  k t6 re S ° w łaśn ie  d la  no- jo  się p o  n a jm n ie js z e j  w y c h  fo rm  d r  * « . « * 0
Unii oporu. otwarta.

CVWTTA/-TT W PRZYZAKŁADOWYCHSYTUACJI te j wydat placówkach kuJturalno- 
nie sprzyja częsta obo- oświatowych powstać mają 
iętność dyrekcji zakła- £ £ £ » - £  jS g S K Ł ^  
dow pracy, nieudolność zainteresowań środowis- 
i  brak kwalifikacji pra ka.Nawiązana zostanie 
cowników i  instrukto- ■współpraca z inteligencją 
rów kulturalno -  oświa í f t S S ' ^
towych, niewłaściwa go ka rozwoju artystycznego— 
spodarka funduszami muzyczne, plastyczne Itp. 
przeznaczonymi na roz­
wój przyzakładowych 
placówek kulturalnych.
Jeżeli dorzucimy do te­
go jeszcze śpiączkę nie 
których rad; zakłado­
wych — to nic dziwne­
go, że jest tak, jak jest

JA K O  p rz y k ła d  te j obo­
ję tn o śc i s łużyć m oże Dom  
K u l tu r y  H u ty  „Szczec in” , 
św ie tlica  H o te lu  R obotn icze 
go S toczni Szczecińskie j 
o raz św ie tlic a  M ie jsk ie go  
P rzed s ięb iors tw a R em onto­
w o-B u do w la ne go n r  2. D la 
po tw ie rdze n ia  o p in ii,  że 
Większość fund uszó w  przez 
nacza się na  roz ryw kę ', m o 
żerny podać fa k t,  że np . w  
Zarządzie P o rtu  Szczecin 
dz ia ła lność ku ltu ra ln o -o ś ­
w ia to w a  o g ra n iczy ła  się w 
p ie rw szym  pó łro czu 1961 t . 
di> za ku p ie n ia  b ile tó w  do 
O p e re tk i i  te a tru , n a  co w y  
dano n iebaga te lne  sum y, bo 
aż 50.256 z ł, — na  O peretkę 
i  n ieco  ponad i  ty s . z ł  — na  
te a tr .

ta ,  ale n ie  ty lk o , 
n o  chyb a  dbać się o  w ła śc i 
w e p ro p o rc je . D laczego nP- 
an i grosza n ie  w yda no  na 
pomoce ośw ia tow e d la  
do ksz ta łca jących  się peraeow 
n ikó w ?

DZIŚ człowiek chciał 
by po pracy nie tylko 
„rozerwać się”, ale i  
ęzegoś się nauczyć* do-

Szukamy 
talentów..;
PO UDANYM tour­

née artystycznym w 
słonecznej Ita lii oraz 
zdobyciu I  miejsca na 
Festiwalu Studenckim 
w Gdańsku, Chór Aka­
demicki Politechniki 
Szczecińskiej pod dy­
rekcją mgr inż. J. SZY 
ROCKIEGO przystąpił 
po przerwie wakacyj­
nej do dalszej pracy.

Obecnie Chór przy­
gotowuje nowy pro­
gram artystyczny, w 
związku ze zbliżającym 
się 10-leciem ' istnienia 
zespołu. Bogaty pro­
gram artystyczny za­
prezentuje on w wy­
stępach krajowych i 
zagranicznych. Chętni, 
posiadający głos i  za­
miłowania muzyczne, 
mogą zgłaszać się na 
próby Chóru w  auli Po 
litechniki Szczecińskiej, 
w każdą środę o godz. 
19 i  w  sobotę o godz. 
16<

ŁADNA
utalentowana

Do k ra ju  p o w ró c iła  *  B ra
Z y lii z n a ko m ita  ta n ce rka  so 
lis tk a  O p ery  B a łty c k ie j — 
A lic ja  B O N IU S Z K O . Zdjóby 
ła  ona I I I  m ie jsce  na I  M ię  
d zyn a ro do w ym  K o n ku rs ie  
B a le to w ym  w  R io  de Jtknei 
ro , a na s tę p n i* o d b y ła  to u r  
nee a rtys tyczn e  po 10 
Stach b ra z y li js k ic h . W 
Cu p a źdz ie rn ika  A l ic j i  
m uszko  w y je d z ie  ze 1 
pa rtn e re m  Z yg m u n te m  Jas 
m anem  do L o n d yn u , gdzie 
w ys tąp i w  C ovent G arden 
na  kon ce rc ie  ga lo w ym  tzw . 
G a la  P e rfo rm a nce . W  Co­
ve n t G a rd en  w y s tą p i rów»* 
n ież pa ra  ba le to w a  O pery 
W arszaw skie j M a r ia  K rzyóz  
kow ska  i  H e n ry k  Glejto. 
Tancerz« po lscy  w y j:  
L o n d yn u  na zap r 
prezesa K ró le w s k ie j 
m ii  Tańca, w y b itn e j 
k j  M argo t Fon teyn.

Na zd ję c i« : A lic ja . B o 
n iuszko.

C A *! —■ fo t .  Kopeć.

K moru.
ry ja d a  do 
proszbn ie 
e j A lta do  
te j  tfancer,

n  — 1000 z ł., I I I  — 500 z ł. 
( i  2 w y ró ż n ie n ia  po 300 
zł.) T e cm in  do 31.III.1962 
r .  Prace na le ży  w ysy łać 
pod adresem  Z w ią zku  (W ar 
szawa, N o w y  Ś w ia t 27).' No 
tu je m y  to  w obec fa k tu , że 
w  Szczecince is tn ie je  spo­
ra  g ru pa  ezperantystów  — 
k tó ry m  żyifczymy powodze 
n ia  w  kon iku  rsie;

PR ZY O K A Z J I o d n o tu j­
m y , że przed k i lk u  dn ia m i 
w  s a li P a łacu M ło dz ie ży  8d 
b y ło  się «(potkanie esperan 
ty s tó w  — c z y te ln ik ó w  „ K u  
r ie ra  Szczecińskiego” , absol 
w en t ó w  m ałego k u rs u  Espe 
ra n to , jak ti w  ub . ro k u  
szko ln ym  d ru k o w a liś m y  w  
p ią tk o w y m  kąc jlku . Z  rad o t  
c ią  m og liśm y  s tw ie rdz ić , że 
z k u rs u  te g o  eń tu z ja śc i 
Esperanto w ie le  s k o rzys ta li: 
s łysze liśm y re c y ta c ję  W ier 
sza S ta ffa  „D E S Z C Z  JE ­
S IE N N Y ”  w  tu w im o w s k im  
p rze k ła dz ie  n a  E speranto , 
Jak ró w n ie ż  k i lk a  odśpiew a 
n ych  c h ó ra ln ie  p iosenek; 
p rze kon a liśm y się też, że 
uczestn icy  k u rs u  m ogą ju ż  
dość sw obodn ie  p o ro zu m ie ­
w ać s ię  ze sobą po  esperan 
cfcu. A  w ięc in ic ja ty w a  „ K u  
r ie ra ”  — i  p ilność naszych 
cz y te ln ik ó w  —  d a ły  dobre  
owoce.

„PRZY MIKROFO NIE" 
Z PRZESZKODAMI

MIMO szczerych chę­
ci nie czujemy się na 
siłach zrecenzować im ­
prezę reklamową szcze­
cińskich przedsię­
biorstw handlowych, 
zorganizowaną w  ub. 
sobotę przez T&TPIA w 
sali ZBM. Impreza ta 
odbyła się bowiem z 
rekordową ilością prze­
szkód (6 kolejńych a- 
warii, zawinionych bądź 
przez elektrownię, bądź 
przez lokalną instalację 
świetlną). Był to więc 
raczej swoisty „bieg z 
przeszkoda^pii” , aniżeli 
impreza Artystyczna.

¿ a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a a AAAAAAAAAAAA  AAAAAAAAAAAAAAAAAAAłAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAA
t— Nie wiem —-  stropił się sierżant,
—  Powie, że to nonsens. I  będzie m iał ra - I

63«-
Więc pan sądzi, panie poruczniku, że on

_  ZARAZ będzie. O Białeckim zaczął Rach- 
faalski. Sam zaczął, bo mnie by nawet do 
głowy nie przyszło. Strzeliłem w  ciemno, ze 
Olęcki to nie pierwszy klient, którego skie­
rował do Trapisza. Że o ile m i wiadomo, by­
ło takich więcej. Jasne, że m i nie było wla- 
'domo — zaryzykowałem. Żeby pan widział* 
panie poruczniku, jak go to poruszyło. _ Jak­
bym na odcisk mu nadepnął. — Ja wiem, o 
Co wam chodzi — powiada. —- Chcecie mnie 
¡wrobić, że byłem wspólnikiem Trapisza. A  je­
żeli już wspólnik, to może i  morderca. Bo ze 
wspólnikami różnie bywa. Nie — powiada^ —J 
ten numer wam nie przejdzie. Poszukajcie' 
gdzie indziej. — Nie potrzebowałem szukać —‘ 
sierżant uśpiiechnął się. — Pozwoliłem mu 
gadać. Rachwalski, to taki typ, że rodzoną 
matkę by wydał, żeby ratować własną skórę, 
a co dopiero jakiegoś tam Białeckiego  ̂ <

— Konkretnie — przynaglił porucznik.
— Konkretnie: Białecki, według słów Rach- 

Walskiego, od paru la t był w  kontakcie z 
Trapiszem. Znał wielu ludzi, wiedział kto 
czego potrzebuje.... Taki cichy wspólnik.

PORUCZNIK w yją ł z szuflady gruby notes-»
kalendarz, przewrócił k ilka kartek W nie­
regularnych odstępach pojawiały się w  nim 
jnale lite rk i ,.B” i „N” , połączone kreseczką 
Ż liczbami. „B ” —- 500, „B” — 1200, „B”  —*
2000, „N”  — 750, i  znów „B " — 3500, ,,B" —*
eioo...

Przeważnie „B", „N ”  powtórzyło się zaled- 
Jwie cztery razy, na przestrzeni roku. Przyj­
mując, że litera „B" była inicjałem od na- 
żwiska Białecki, można było przypuszczać, że 
Tr--nisz raczej automatycznie wpisał te cztery 
„N ” — notariusz. Ostatnie „B" ukazało^ się w 
kalendarzyku przed trzema miesiącami.

— Tutaj się uryWa — porucznik stuknął pal-! 
fcem w  literę „B" pod datą 6-go W Tześn ia .

—■ Każda spółka kiedyś się kończy — zau­
ważył sierżant. — Czy, PM -PSJM Sł^ ł^źnym

ta  K usam ' *

Owszem, zliczyłem. !W ciągu 
ku 63 tysiące.

•— 63 tysiące złotych! «  Dreja gwizdnął t  
podziwu. — Ładny grosz.

— Powiedziałem 63 tysiące podkreślił po­
rucznik. —r Ze złotych, możemy się tylko do­
myślać.

— Jasne, że złotych', No bo czego innego?’ 
Orochu, orzechów?...

— Nie wiem — porucznik zamknął notes. 
6- Na to pytanie jedynie Trapisz mógłby nam 
dać odpowiedź.

— I  Białecki —- dorzucił sierżant. — Właś- 
hie, co zrobimy z Białeckim?

— A  co byście chcieli z nim zrobić?
— Aresztujemy go?
— Za co? — Zawadzki skrzywił się.

Jak to, za co? Za współudział w niedo­
zwolonych transakcjach finansowych.^

— Bardzo ładnie to sformułowaliście, sier- 
łancie — porucznik spojrzał na Dreję z w y- 
jaźnym rozbawieniem. — Aresztowany gg
ss»iad»Ł 4 «B is. - ss <m a u u s u M / “

iiie  ma z tjun nic wspólnego?
— Przeciwnie, sądzę, że ma. Że Rachwalski I 

powiedział prawdę. Ale mimo to Białecki wa­
sze oskarżenie będzie mógł nazwać bzdurą
i  nonsensem. Tak, tak, sierżancie. I  roześmie- ► 
je wam się w  oczy. £

Rachwalski potwierdzi, że Białecki kie- ^  
rował ludzi do Trapisza — sierżant nie chciał ► 
jeszcze ustąpić. . r , ►

— No dobrze, potwierdzi. X  Białecki powie: ► 
owszem, wspominałem o Trapiszu, a to rai T  
przecież wolno. Wolno m i było powiedzieć - 
komuś; kto potrzebował pieniędzy, żeby, zwró­
c ił się do Trapisza.

— Ale...
— Czekajcie. Weźmy taką' sytuację! przy­

chodzicie do mnie. że wam potrzeba, powiedz­
my 5 tysięcy złotych.

— A na cóż m i tyle pieniędzy? ~  przera­
z ił się sierżant.

— Nie wiem, przyjm ijmy, że wam potrze­
ba. Przychodzicie więc do mnie. a ja wam 
mówię, że sam nie mam, ale kapitan Ligęza 
mógłby wam chyba pożyczyć.

— Ligęza!! — sierżant roześmiał się. — Żo- 
ha, teściowa, troje dzieci... U niego zawsze ► 
przed pierwszym.

— Kiedy nie dacie m i skończyć! — zdener­
wował się oficer. — Daję wam tylko przy­
kład. No więc jeśli ja was skieruję do kapi­
tana Ligęzy, będziecie mogli powiedzieć, że 
jestem jego wspólnikiem?

— Kapitan T,5geza nie jest lichwiarzem.
— Ale gdyby był. moglibyście powiedzieć,

¿e działamy w porozumieniu?
•f-Mógłbym tylko pomyśleć...

1 Za ła je m y , bo  w y s tę p y  Na 
»s^y Z y ls k ie j,  M a r i i  K o - 
ź irb sk ie j i  In n . w  lepszych 
w a ru n ka ch  d a ły b y  p u b lic z  
ności n ie w ą tp liw ie  spo ro  
rze te lne j sa ty s fa k c ji. Podzi 
w ia liś m y  ty lk o  szczerze 
w y trw a ło ść  i  h u m o r ko n fe ­
ra n s je ra , p . T ro ja n o w sk ie ­
go , o raz w e rw ę  g ra ją ce j 
p rzew ażn ie  po c iem ku  o rk ie  
s tr y  W . J a g ie łły .

NA WYSTĘPY  
DO ROSTOCKU

N A  K IL K U D N IO W E  w y- 
Stępy do Rostocku w  NRD 
w y je c h a ł 120-osobowy Ze­
spó ł P ieśni i  Tańca szczeciń 
sk iego k lu b u  robotn iczego 
Z B M , pod d y re k c ją  Zdzis ia 
w a K ró la , z  p ro g ram em  
j,D om  pod strzechą” , 
rew anżu w ys tą p ić  m a 
Szczecinie jeden z zespołów 
n ie m ie ck ich  (o rk ie s tra  stocz 
n i  w  W arno w , b a le t zw iąz ­
k u  bu do w la n ych  i  chó r).

D y re k to r  te a tru  w  Rostoc 
k u  za in tere sow ał się na ­
szym  te a tre m  la lk o w y m  
„P le c iu g a ” . J a k  się do w ia  
d u je m y , zespół „ r ie c iu g i”  
w ys tą p ić  m a w  g ru d n iu  br. 
na  k i lk u  scenach w  N R D , 
a przedstaw ien iem  „K o lo ro  
w e p ta k i” .

SZUKAM Y  
MŁODYCH  
TALENTÓW

S Y G N A L IZ U JE M Y  tu  p o ­
k ró tc e  w ie lk ą  im p rezę , k tó  
rą  pod has łem : „S Z U K A ­
M Y M ŁO D YC H  T A L E N ­
TÓ W ”  o rg a n izu je  w  dn iach 
26. 27 i  28 bm . k ie ro w n ic tw o  
W P IA  w ra z  z re d a kc ją  
„D o o ko lo  św ia ta” . O szcze
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